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J a w n i e fefssls?
Hacze stosunki hsnSlowe z R©s’ą

Kraków, 2G maja.
(St. M.) Polska była  jednem  z pierwszych 

państw, które uznały rosyjską repnblike sow ie­
tów  zarówno ..de fa eto", jak .,de jure“  —  naj­
p ierw  prow adzać z nią w ojno, a następnie za­
wierając-'traktat, pok o jow y. W  traktacie tym , 
m iędzy wwłom a innemi rzeczami, było  pow ie­
dziane także, że podpistijące traktat państwa 
będą dążyły  do do zawarcia m iędzy sobą w  
jak  najkrótszym  czasie um owy handlow ej, tak 
niezbędnej dla, sąsiednich stosunków  obu kra­
jów .

Od tego czasu upłynęły  przeszło trzy  lata.. 
W iele panstw europejskich, które przedtem 
Jłosji znać nie cl m iały i zgoła  z nią nie sąsiadu ­
ją , uznały jur sowiecką, republiko, naw iązały 
stosunl i handlow e, uzyskały  w  niej koncesje,’, 
u lokow ały  misje i poselstw a, prow adzą 7. nią, 
pertraktacje. W szystko to odbyw a się mimo 
nas, bez nas i przeciw ko nam —  albowiem  u 
nas o  jakiejś um owie handlow ej z R osją  i w o- 
gó le  o norm alnych z, tym krajem  stosunkach 
handlow ych  dotąd nic nie słychać.

Z niektórych stron odzyw ały  się już g łosy : 
..nie w yp ad a '1 nam. abyśm y się „narzucali" 
R os ji ze swoim  handlem i traktatem. Jest to 
n iesl-ch am e —  panieński punkt widzenia. Po 
pierw szo —  obie strony już się „naprnszaly" 
sobie z ta um ową zupełnie oficjalnie w  traktacie 
nyskim. Po śrugpjj —  jeżeli taka umowa nie -lfi ■ 
' i j  w interesie obu państw, to nie przyjdzie 
cn a  n igdy do skulku za'równo z „naprasznnicm " 
się jak  bez niego. A  wreszcie m ożna bez żadnego 
ry zy k a  postaw ić tezę —  że dwa państwa sąsia­
d u ją ce  zt sobą bezpośrednio (w  dodatku na 
przestrzeni przeszło 1000-ldletnetrowei grani­
cy) nie m ogą  się obyć bez handlow ych i g o ­
spodarczych  m iędzy sobą stosunków, ch oćby  
w  innych dziedzina cli na jhardziej b y ły  sobie 
w rogie- Przykład: Polska i N iem cy —  z które- 
m i prow adzim y handel o w icie  w iększy, niż ze 
w szystk icm i innemi pańtwam i, jakkolw iek  o 
przyjaźń  niem iecko-polską nikt żadnej ze stron 
nie posądzi.

Prawda, że R osja bolszew icka nie ma takich 
unorm ow anych stosunków  politycznych, spo­
łeczn ych  i gospodarczych , jak  Niemcy,, Prawdą 
jest, że zarówno je j produkcja  jak  l.andel ze­
w nętrzny zawsze jeszcze mają charakter raczej 
d ory w czy  i przygodny. Praw dą jest dalej, że 
w' wielu innych dziedzinach m iędzy R osją  a 
nam i w ciąż w ynikają tarcia, bardzo „sąsiedz­
k ie " , lecz m ało przyjazne. W szystko to jednak 
jeszcze nie wyjaśnia, dostatecznie, d laczego nim 
w idać z naszej strony oficja lnego dążenia do 
uregulow ania ze wschodnim  sąsiadem sstosun­
k ó w  handlow ych, —  uregulowania —  po Rtó- 
rem inne także ^ re g u la c je "  łatw iej p rzyjśćby 
m og ły  do skutku.

Pytanie takio nasuwa się tem bardziej, że —  
i  tu nie zdradzim y żadnej tajemnicy. —  sto­
sunki handlowo m iędzy nami a R osją  istnie-

CMne Biura S_
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uskutecznia spedycje wszelkiego rodzaju, o r a z  
p r z e w o z i  m e b le  wozami patentowymi drogą 

kołową i koleją. 82s

a  k o n fe re n c ja  b a łty ck a  w  Ko4vnie
ją, aczkolw jek  nie są- unorm owane żadną ofi­
cjalną sankcją. Co w ięcej —  m ają one.ch ara ­
kter stałych przekroczeń praw nych: handel
ten bow iem  odbyw a się we w szystkich pun­
ktach granicznych w foim ie nielegalnego prze­
m ytnictw a, tajnie (choć jaw nie), w  części ma 
charakter pierw otnej w ym iany (skóry na płótno 
itp.), z reguły zaś nie operuje polską walutą, 
lecz (rzadko) obcem i pełnow artościow ym i tow a­
rami, złotem , brylantami —  przyczem  również 
z reguły jedna ze stron jest oszukana (która —  
zależy to od ^ szczę śc ia "  kupców ). T ow ar przez 
granicę przewozi sie nocą, handluje się nim w 
biały dzień, choć „n ie w olno"...

He takie „stosun k i" handlowe kryją  stron 
dla nas u jem nych, nie potrzeba zbyt d ługo się 
nad tern rozw odzić. P o pierwszo, działają one 
dem oralizująco na w szystkich naszych funkcjo­
nariuszy publicznych na Kresach; pow tóre, 
przyzw ycza ja ją  ludność pogranicza do stanu i 
stosunków bezpraw nych; po trzecie obniżają 
autorytet w ładzy i państwa; po czwarte, o- 
tw ierają drogę do wszelkich innych przekro- 
■Gzeń; wreszcie państwo jako takie, z tego ro­
dzaju „stosunków  handlow ych" już napewno 
nie ma żadnego finansow ego pożytku, który 
ciągnie tom intensywniej z legalnego handlu 
w ew nętrznego...

K w estjęjl uregulowania te] anom alii naszego 
stosunku handlow ego do sąsiada na w schodzie, 
wciąż otw artą i dom agającą  się załatwienia 
czynią obecnie szczególnie aktualną dwa m o­
m enty: jeden  w ew nętrtzny —  nasze przesilenie 
gospodarcze; drugi „zagran iczn y" —  zjazd bał­
tycki Łowy, E&łonji i Litwy w Kownie.

Co do pierw szego, to rzecz jest zupełnie zro­
zumiała: mom ent stagnacji w  przem yśle, w y ­
w ołany ^niedostatecznością rynku zbytu, czyni 
pożądanorni w szelkie w ysiłk i, które m ogą ton 
rynek zbytu  rozszerzyć. Sekretu robić z togo 
niema p oco : w iedzą sąsiedzi, jak  kto siedzi —  
każdy interes musi być zawarty na takich pod­
stawach, na jakich się da. Jeżyli zaś kontrahent 
mniema, że teraz właśnie jest dla niego naj­
hardziej korzystny moment, do zawarcia um o­
w y. to niekoni. rznie to um owa musi być dla

Co do drugiego momentu, to jest on nie 
mniej w ażny i budzi specjalne refleksje.

B yła chwila, k iedy państwa bałtyckie (prócz 
Łiftyy oczyw iście) b y ły  ula nas -„do pozyska­
nia". Już nawet po zjeździe w  R ydze (w  k tó­
rym p. min. Seyda uznał za stosowne, nie wziąć 
udziału) odbył się zjazd bałtycki w  W arsza­
wie. Nie przyniósł on jednak- żadnego rezul­
tatu (m niejsza o to, z*1 czy je j w iny) —  i po 
nim nastąpił zjazd w  Kowwiie: I 'o . tymi zjeździć 
Litwa, która dotąd była izolowana i na m ię­
dzynarodow ym  terenio i nad Bałtykiem , nagle 
zyskuje form alnych i o ficja lnych  sojuszników , 
któryich m yśm y prawie że już utracili.

Nie choclzi nam tu jednak o ściśle polityczną, 
lecz o gospodarczą strono sprawy. Cóż bowiem  
ciekaw ego pod  tym wzglądem , a znów  dla nas 
nieprzyjem nego zrodził Zjit-zd w K ow nie? Oto, 
w edług oficja lnego komunikatu „konferencja 
uchwaliła pow ierzyć mieszanej kom isji rzeczo­
znaw ców  gospodarczych, opracowanie traktatu 
handlowego między Łotwą, Estonją ■ Litwą, 
wychodzącego poza ramy największego uprzy­
wilejowania". Rodohno nawet unję cehią...
>• Cóż to oznacza dla lo ls k i?  D otąd rozw inę­
liśm y już w cale ożyw ione stosunki handlowe z 
Ł o tw ą 'i Estonją- Niewątpliwie także część na- 
szy c irtow a row  odbyw ała via te dwie republiki 
drogę do sąsiadującej z niemi R osji —  czyli 
była to cila nas normalna i legalna droga han­

dlow a —  bezpośrednia do Ł o ft fy  i Estonji, po­
średnią do R osji. A  obecn ie? Litwa, jak  w ia­
dom o, jeąt placów ką gospodarczą Niemiec. G dy 
powstanie mit dzy nią a Ł otw ą i E stonją tak 
ścisły związek gospodarczy , to t a . unja nadbał­
ty ck ą " stanie się poprost-u pomostem handlo­
w ym  dla- N iem iec —  a m y stracim y oJrazu 
i pośredników  i odbiorców , g d y  .jednocześnie 
tracim y także m ożność stania się terenem 
„transito" i u jęcia  w  swe ręce pośrednictw a 
handlow ego m iędzy Niemcami a Rosją...

A  teraz, w obec tych  -notyych perspektyw , 
w racajm y do naszej sprawy traktatu handlo­
w ego z R osją . P odobno nie stoi on na martwym 
punkcie. W szakże już przed kilku miesiącami 
w yjechał do M oskw y b. min. Darowski, k tórego 
specjalną min ją m iaio Rpić doprowadzenie do 
skutku tej um ow y, jak o  znawcy terenu .. ma­
jącem u na^nim stosunki. D otąd jednak m c nie 
s ły ch a ć , ani o rezultatach tej jego misji, ani 
nawet o tem, —  czy i jakie prowadzi en w tym 
kierunku pertraktacje. Jeżeli zaś prowadzi —  
to dlaczego tak tajnie? D laczego nasze sfery 
gospodarcze, ani sfery sejm owe, nic o stanie 
tych  portraktacyj nie w iedzą?

Przy now ej konstelacji gospodarczej, jaką 
stwarza dla nas zw rot Estonji i Łotwy ku Lit-
BBgaaaaBMgHi j m  m m p . ągąg

wie, sprawa nabiera szczególnej w agi. Czas po 
ło ży ć  kres zarówno jawnie tajnem u handlom  
na naszej o pograniczu z R osją , jak  otaczaniu 
tajnością całego naszego stosunku gospodar- 
czo-handlow ego do R osji przez nasze sfery o fi­
cjalne. Nie chcem y nawet m yśleć o tem, że 
są jakieś czynniki czy kola  u nas, którym  zbyt 
wiele korzyści przynosi ten fom ialn ie-tajny i 
jaw nie-nielegalny m sz  handel z R osją  (do cze­
go  niedawne rew elacje o „kurjerach dyplom a­
tyczn ych " są małym przyczynkiem ') i że te 
właśnie czynniki i koła (odpow iedniki których 
m ogą się też znajdow ać po sow ieckiej stronie) 
m og łyby  m ieć jakiś w p ływ  na opóźnianie, ota­
czanie tajem niczością, czy  tam owanie uregulo­
wania spraw y stosunków  gospodarczo-handlo- 
w ycli z R osją . Jeżeliby zaś istotnie uregulowa­
nie tych stosunków  z naszym  wschodnim  są­
siadom m iało b y ć  w  bliskim czasie zupełnie 
niem ożliwe, to i o tem należy jasno i stanow ­
czo poin form ow ać naszą opuiję publiczną, a 
przedewszystkiem  sfery gospodarcze, które 
zawsze jeszcze, zw łaszcza w K ongresów ce, sw o- 

iją  politykę handlową i produkcyjną orjentują 
!o a  wschód. I tutaj jaw ność m oże przynieść tyl- 
j ko pożytek  i w obec tego jest potrzebą i wslia- 
• zaniem.

' SeiMJue coyalkf Konferencji McKiej a Mg
Z a k a g t K r z a s y  s e ju s z  z a c z e p a y  p o m i ę d z y  L itw ą , Ł a tw ą  i  E s t o a ją ?

Kowno, 2G m aja (P A T ). Dnia 22 maja o g.
11  podpisany został, protokół zamknięcia kon ­
ferencji kow ieńskiej przez litew skiego prem jem  
Galwauskasn. łotew skiego ministra spraw za­
granicznych Selijfi i praed.stąwiciola Estonji. —
Protokół w  streszczeniu brzmi: W szystkie trzy 
państwa bałtyckie podkreślają, że polityka ich
opiera się na zasadzie utrzymania pokoju. —  
Czdonkowio konferencji . postanowili zalecić 
swoim rządom  działanie wspólne w sprawie pro­
wadzenia polityki zagranicznej wszystkich 
trzech państw bałtyckich, dalej skoordynow a­
nia akcji tych państw na terenie Ligi Narodów 
i rv innych instytucjach m iędzynarodowym i w 
sprawach, m ających dla trzech państw ba łtyc­
kich wspólne znaczenie.

W  razie potrzeby państwa bałtyckie okazać 
winny sobie wzajemną pomoc w dziataniach 
przedsiębranych zagranicą.

iW sprawach ekonom icznych ujaw nił* się 
tendencja do prowadzenia wspólnej "Olityki go-
fwjw-Twn-Tiw 'st_TrgmCTuB»n. m łw rjTfr-ra.-iir

spodarczej. K onferencja doradza rządom 
państw bałtyckich , aby  dążyły  do ułatwienia 
stosunków  gospodarczych  d fogą  zawarcia u- 
k ladów  handlow ych na podstawie szerszej ani­
żeli przewiduje klauzula największego uprzy­
wilejowania.

G n  m ó w !  p .  P e h j r ?
Ryga, 2G maja (A W ). Łotew ski minister 

spraw zagranicznych p. S e lm  na p izy jęciu  
dziennikarzy ośw iadr/.yi, że om awiane na kon­
ferencji kowueńskiej kwestje nolityczne litew- 
sko-totewsko-estońskie nie ujawniły żadnych 
większych rozbieżności poglądów. Delegacja li­
tewska unikała poruszenia kwestii wileńskiej, 
aby w  ten sposób nie utrudniać sytuacji pozo­
stałych uczestników- konferencji. Przystąpienie 
Litw-y do estońsko-łotew skiego układu fospo. 
tlarczego, oraz unii celnej nie zostało osiągnięte 
i ma nastąpić stopniowo zbiegiem czasu.

     o<  -------------------

Ra łjasfentjj gfóKt&itet!
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Warszawa, <26. m aja (A W ), w  ministerstwie 
spraw zagranicznych projektow ane są v dalsze 
zmiany reorganizacyjne. Z dziew ięciu istnieją­
cych  w ydziałów  departamentu polityczn ego ma­
ją  zostać tylko trzy: wschodni, zachodni i .za­
morski. Reszta w ydziałów  m a^by^  przem ienio­
na na samodzielne referaty. Na czele departa­
mentu stanie dyrektor, oraz w icedyrektor, ktiń 
remu podlegać mają w yłącznie sprawy gosp o­
darcze. W ydzia ł prasowy, w ch od zą cy  dotych ­
czas w  skład departamentu polityczn ego , przy­
chodzi do gahineteu ministra, którem u podle­
gać będzie bezpośrednio.

s f  P e r z g f e a .t ł z  i m  ł a f t a f c o s a
M S e tlK B ła -S ® # 8

Porządek dzienny posiedzenia Sejmu w dniu 27 
Łun. o godz. 1(3 przewiduje między in. pierwsze
czytanie projektu ustawry o sędziach i prokurato­
rach sądów ogólnych, pierwsze czytanie projektu

ustawy, upowuiżniająeej rząd do wydawania, prze­
pisów o wykonywaniu kary śmierci,-dyskusję nad 
ustawą o podstawouycli obowiązkach i prawach 
szeregowych W. P., trzecie czytanie projektu usta­
wy o zakwaterowaniu wojsk w czasie pokoju, 
spraw ozda-uie komisji o noweli do ustawy o upo­
sażeniu funkcjouarjuszy Daństwowych i wojsko­
wych i noweii do ustawy o zaopatrzeniu emery- 
talnem, trzecie czytanie noweli, częściowo zmie­
niającej dekret o organizacji urzędów ochrony la­
sów-, oraz nagłość wniosku w sprawie sporządza­
nia 3G-lelnieh kontraktów dzierżawnych w celu 
obejścia ustawy o reformie rolnej.

Ocnwały k»ul)u P. 8 .- L, Fiesta
7. Warszawy donoszą 21 bm.:
Klub P- S. L. Piasta po przeprowadzeniu dy­

skusji nad sprawami polityki gospodarczej i finan­
sowej. stwierdził, że najnięzbędniejs-zym warun­
kiem do prowmnzenia do końca, dzieła sanacji 
skarbu i reformy walutowej, jest rewizja’ dotych­
czasowej polityki rządu w dziedzinie gospodar­
czej, która przez sztuczne ograniczenia powodo­
wała przedew-szystkiem upadek rolnictwa, tej naj­

potrzebniejszej gałęzi produkcji w pań-twie i nad­
wyrężyła siły podatkowe uialych rolników.

Usunięcie tych ograniczeń umożliwi zbyt nad 
miernej produkcji a pospieszna, pomoc kredyto­
wa dla rolnictwa jest jednem z najpilniejszych 
zadań rządu, W obec doprowadzenia do największe­
go napięcia zdolności podatkowej społeczeństwa,, 
musi być kategorycznym nakazem rządu bez­
względni przeprowadzenie oszczędności w wydat-  ̂
kach, rozpoczętych już przez rząd poprzedni, nie-' 
stety obecnie niekontynuowanej, czego zewnętrz­
nym wyrazem jest zapowiedź zlikwidowania ko­
ni1 sar ja tu os zczędn ościo wego.

Wreszcie klub PSL uważa, że wywoływanie ja­
kichkolwiek przesileń w obecnej sytuacji, jest 

niedopuszczalne i wyraża prz-konanie, że rząd p. 
Grabskiego, jako be-parfyjny, oprze się wszelkim 
próbom zmian, mogących zachwiać jego bezpar­
tyjnym charakterom.

Uroc2gsl2 W ffltiłd E pcrism enta
U i!

I£ovra trrarwa
W  niebyw ale dotąd uroczysty sposób odbylU 

się 24 bm. w  Rzym ie otw arcie pierwszej sesji 
now ow ybranego parlamentu. Dzień ten b y ł 
świętem narodowein. P ołączono bowiem z par­
lamentarną uroczystością .0. rocznicę w ypow ie­
dzenia przez W ioch y  w ojny Niemcom. C a li 
miasto udekorow ane bv lo  chorągwiam i. —i 
W szystkie urzędy i szkoły  b y ły  zamknięte* 
Ilandel i przerm sł św-ictowaly.

W jazd  króla i całej rodziny króhrwskiei na 
Monte Citorio odbył się z wielka okazałością i 
cerem onjałem  dworskim,, W  sali parlamentu 
zgrom adzili się posłow ie i senatorzy, cały rząd 
w  kom plecie z premjerem Mussolinim na czele. 
L oże w ypełnili członkow ie dwplomaeji zagra­
nicznej.

Y\ śród l ieda dzw onów  i salw armatnich w y ­
głosił król niow’5 _ trołiow a, będącą dokiadnern 
odzwdercdedleniem pDłitycznego program u fclus- 
so lin icgo /

K ról zaznaczył na wstępnie doniosłość 9- tt j 
roczn icy  w ypow iedzenia w ojny Niem com . Ma to 
sym boliczne znaczenie, gdyż zwycięskie poko­
lenie ma obecnie sfer rządów, reprezentując 
bezwzględną większość narodu. W yraziw szy 
w dzięczność tym , k tórzy  p izyczyn ili się- do 
w ielkości o jczyzn y , przypomniał król o przy- 
łęczeińu Fiuir.e cło Wlcdh i o nadaniu włoskiej 
polityce zagraniczne! zdecydowanego kierun­
ku, zapew niającego W ioch om  w ybitne miejsce 
w szeregu innych narodów . K ról wspom niał 
następnie o w ielkieia dziele, dokona iłaii przez, 
rząd Mussoliniego, przyczem  zaznaczy!, że po-; 
1’ tyka rządu, rozpoczęta  z wielką energią, po­
winna być kontynuowana z taką sumą eiu-rgję.

Włochy nie mogą pozostawać nieuzbrojone 
wśród uzbrojonych sąsiadów. Nie m ogą narażać 
się na ogrom ne niebezpieczeństw o, które wynn- 
k loby, gdyby pozwolono wypadkom zaskoczi ć 
się niespodziewanie. W ewnętrzna konsolidacją 
kraju, a w  szczególności konsolićlacla. liwuwc* 
wa, daJy już W iochom  tetgo rodzaju możliwo-, 
ści, które z kolei pozw alają na uprawianie oa - 
pow iedniej polityki zagranicznej pokojow ej, r.;e 
rów nocześnie pełnej godno&ci i m ającej zawsze 
na oku obronę interesów państwa.

Co do kw estji odszkodow ań, na, któro ob ec­
nie jest zw rócona uwaga całej E uropy, W io ­
chy zgodnie z naczelną linją sw ej polityki aą 
gotow e w spółdziałać z ca łych  sil w e e lu lf)3ią-> 
gnięcia sprawiedliw ego rozwiązania tych  kwe­
st yj oraz w  celu zaLegnanui grożących  niebez­
pieczeństw'. W iochy są też gotow e uu poniesto- 
nia wszelkich ofiarD y celu zagwarantowania’ 
pokoju pod warunkiem oczyw iście, że ich pra*

« r .i

Teatr im. Jol. Słómiego
-T ■ —T

J u ljt fs z s . S ło w a c k i e g o  lfHSorc!]r.rj“

Część I-sza trylogji. —  Spisek koron acy jn y  —  
Llkład sceniczny i reżyser ja Teofila Trzciń­

skiego.

Nieśmiertelna siła rom antyzm u polskiego za­
w itała onegdaj na scenę, wńelokrotnemi wężia- 
m i związaną z tradycją  wielkich natchnień. 
Zawitała jednak nie tyle j.iko skończony w y ­
raz dzieła sztuki, ile raczej jako  hasło propa­
gandow e, rzucone ze sceny z gorzkiem  przy­
pomnieniem , że oto _ już rzeczyw istością  się 
stała tęsknota K ordjana („K ra j nasz w olny... 
P olska się granicami ku m orzu rozstrzela —  i 
p o  burzliw ej n ocy  oddycha i ży je " ), a niema-ż 
k tob y  O jczyźnie w rócił n ielkie prochy, do tej 
p ory  spoczyw ające na dalekim, obcym  cm en­
tarzu. Podejmowania na nowro ak cja  na rzecz 
sprowadzenia do Polski zwtok Juljusza S łow ac- 
k iego , przypom niana szerszemu ogółow i przez 
teatr im, Śiowmckiego, oraz krakow ski „Z w ią ­
zek literatów ", znalazła gorący  w yraz zarówno 
w  serdecznym  wierszu A ntoniego W aśkow skie- 
g o , w ygłoszonym  przed rozpoczęciom  przed 
stawienia, a brzm iącym  w  podniosłej dc- 

Jdam acji p. . W y s o c k i e j ,  jak  jedno 
w ielkie W olanie „W racaj1" ,  jak  też w  urządzonej 
W tym  dniu, a popartej żyw o prz'ez zebraną pu-.

b liczność zbiórce na fundusz sprowadzenia 
zw łok  S łow ackiego do kraju.

Zam ierzona akcja  znalazła także na swój 
sposób wwraz w  w ystaw ionym  na nowro „K o r ­
dianie", k tóry, jeśli idzie o należyte uczczenie 
75-tej roczn icy  śmierci poety, jak też przypo­
mnienie jeg o  m ogiły  na obczyźnie, wiele w  so­
bie zawiera potężnej, sugestyw nej siły (pom im o, 
że jest to utwór 23-letniego poety). W  żad- 
nern bowiem  m oże innern dziele dram atycznem  
Slownackiego nie w ystępuje z taką silą zarówno 
indyw idualuość poety , jak też ów czesny „k rzyk  
pokolen ia?? pokolenia n ocy  listopadow ej. T o 
też „K ord ja n " zawtsze będzie gorącym  tłuma­
czeni poety, jego  duszy i jeg o  zashigi wmbec 
o jczyzn y , zawszę będzie n iepokoił sumienia 
głuchych  i obojętnych ...

Zdaw ał sobie’ z tego spraw/ę dyr. Trzciński, 
k tóry , przystępując do wznowdenia „K ord ja - 
na“  fpo raz pierwszy w ystaw m nego na tej sa­
mej scenie przed 25 la ty  za dyrekcji K otar­
bińskiego z kreacją  śp. Michała Tarasiew icza w  
roli K ordjana) wziął sobie za cel w zbogacenie 
dotychczas przyjętego schem atu inscenizacyj­
nego przez w prow adzenie now 7̂ ch, dotąd ni­
gdzie lĘegranych scen, jak  też nowe podanie 
obrazów  już znanych z teatru.

P rócz ogólnej tendencji jak  najdalej idą­
cego  prze zw yciężenia tezy o niesccnieznoścł 
„K ord jan a1*, przyśw iecała tutaj zapewne m yśl 
pokazanai utworu z innej cokolw iek  strony, 
dotychczas m oże nie tak ' ‘.układnie in ^ g ltęd-

n irn cj na scenie, chociaż w  Ostatnich wynikach 
pracy krytyczno-naukow ej właśnie coraz m oc­
niej akcentow anej. Jak przyjm ują w yniki 
ostatnich rozważań naukow ych nad „K ord ja - 
nem " (Tretiak, Trzpiśf W iśniowski, a przede- 
w szystkiem  Ujejski i K leiner), Slow-ackiomu szło 
przedews^ystkiem  o satyrę, o palącą satyrę na 
ów czesne pokolenie, na jego  sfery oficja lne i 
s to jące u steru, jak  też na całe społeczeństw-o, 
nie w yłącza jąc pełnych zapału i poświęcenia 
jednostek, niezdolnych jednak do czynu. Taka 
synteza literacka ..-Kordjana" musiaką siłą rze­
czy  w ysunąć na pierw szy plan n iektóre sceny 
zbiorow e, oraz d ja logow e o charakterze ^m a­
n ifestacy jnym ", a cokolwdek w  giąb przesunąć 
dramat. K oid jau a , względnie nadać mu n ieco 
odm ienny charakter, dososowamy do ogólnej 
satyrycznej podstaw y.

G dybyśm y jednał: mieli tak ściśle ocen iać 
w ynik  zaznaczonych  zamierzeń już na podsta­
wie prem jery, to m oże byłby to sąd przed­
wczesny-, z tego chociażby- wzglądu, że w obec 
nh dostatecznego przygotow ania aparatu tech­
nicznego przedstawienie sobotnie m oglibyśm y 
co  najw yżej uważać za generalną próbę, po 
której dopiero następne w ieczory  przyniosą 
praw dopodobnio ustaloną, w edług now ej insce­
nizacji form ę. Nadm ienić buwiern należy, że 
zasadnicza innowmeja, m ająca polegać na m oż­
liwie szybkiem  przesuwaniu licznych obrazów  
przy u życiu  system u dntperyj, bądźto samo- 
istnem, bądżtu vy związku z odpow iednią głębią

dekoracyjną, w ym agała ja k  najdokładniejszego 
przygotow ania i zmontow-ania całego aparatu 
technicznego, k tórego jednak niespraw ność w  
sobotę spow-odowmla przeciągnięcie' się prem jery 
poza północną godzinę. W  przyszłości zaga­
dnienia tego rodzaju  należałoby rozwdązywać 
na podstaw ie długich , m ozolnych  przygotowmu 
i prób w ielokrotnych , trw ających  nie tygodnie, 
lecz m iesiące cale, gdyż im prow izacja tu nie 
w ystarczy, m ożo jedynie zniechęcić nie tylko 
widza, lecz i sam ego, istotnie pom ysłow ego w 
tym  w ypadku  inscenizatora.

Może właśnie wskutek niedom agali technicz­
nych, nie pozw alających  przedstawianym  obra­
zom zrosnąć się w- jedno zwarte dzieło sce­
niczne, a m oże także wskutek w idocznego za­
łożenia, w edług którego dramat K ordjana nie­
mal staw ał się ty lko  jednym  z członów  og ó l­
nego obrazu satyrycznego, jedyn ą ewidentną 
korzyścią now ej inscenizacji było w ydobycie  z 
„K ord ja n a " (tego dramatu serca i idei) ele­
mentu w idow iskow ego i rozwinięcia w  pełnym 
przepychu jeg o  efektow nej, plastycznej stro­
ny, co  zresztą, jak  się okazało wr sobotę, było 
najw idoczniej w  duchu w spółczesnego „sm aku" 
teatralnego. Bo też najw ięcej w-yrażnego uzna­
nia i zac.hwytu w'ywołala istotnie z dużą. p o ­
m ysłow ością  zainscenizow ana koronacja  cara, 
gdzie jedno słow o z dramatu („przysięgam ") 
uzyskało bogate i zajm ująco tlo dostojnie roz­
w iniętego „ży w eg o  obrazu". Trzykrotnie „wy-. 
woiana^na scen ę" koronacja  niemal p ob iją  im

ne obrazy, chociaż przyznać należy, to  w szyrł- 
! kie sceny zbiorow o (szczególnie przed^-aw iają- 
Ce pospólstw o) zarów no w ogółr.cm  upropown,- 
niu i ruchu jak w ncszcz-egółnych nos to‘.'inert I

były wcale irltzjaK
ich grze charakterystycznej 
ktow ne.

Ciekawem  m iędzy kmem: w y d fto  mi idę 
w prow adzenie „śpiew u m ezn .i;oiuego" jak* 
giosu Kordjana huczącego jakby z g iobi uum?- 
zerwanego tiumu, który nagłe, niby falą, » ( - .  
wnętrziiych przeczuć po-w nn y, w  rucfm  U -  
styga  i słucha w skupieniu tajemutozej pleśni. 
A  chociaż m oże eram atrezniejszem . liylt-ln’;- 
przosunięcio się la joi.m iezej sylw etki „n iezna­
jom eg o" przez scenę, fo  jednak  przyglm zoL y
głos K ordiana z poza zw hyzi: u- z pla­
styczną grą, thunu sprawia także w rażenia (zg-o*. 
dnio zresztą fc urragą w lekście „ten gio.s im 
czai wc mnio i nadennią"). Również hardao 
ciekawie obmyślana c_tu Lnła scena wywołała 
odpowiednio złudzenia. Scena „iiuitgiuacyjna" 
w zmodernizowanym, ruchliwein ujęciu urój o-, nycli widziadeł (realnie i gromadnie wprowa-: 
dzanych) była udatnem uplastycznieniem rńo-i 
pospolitej wyobraźni twórczej poety, z rewela­
cyjną wyrost siłą odsłaniającego nleawywlo 
stany duszy. Podobnie wymownym przykluIm 
była także scena w- szpitala. . ą%« 

fDot nasi.) „ Boi. P.
y.- , 4

O® -OQ- . - - .
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gnienia i fundamenta \ i interesey TiSdą zabez­
pieczone.

M ów iąc o konwencji -awartej z Jugoslawją, 
król stwierdził, że po f  ala ona na przyjazną 
współpracą, łączącą i  eresa obu kra jów . —

8 tćGtrCCil lSOfOSM
i , (Korespondencja „N. Reformy11). . ■

Lwów, 21 rfg^ u '^
, , . . .  , p om yślny  rozwój trzech teatrów. —  Jubileusz

1 2 R,os> y  trak . , 1° zansk' P °zwala na Żelazowskiego. _  Opera „Partie Kochanku-. -
ekspanzję handlową f och i na rozszerzenie Repertuar teatrów),
działalności pokojow ej. < w.u zapewnił clalty. s* r >
rozpoczęta została politi a, zapew niająca k ia -! Trzy teatry lwowskie rozwijają się pod hńerow- 
som pracującym  zabez;'« -zenie je j praw i za- niotwwn dyr. Czarnowskiego nadzwyczaj pomyśl- 
pew naijąca dobrobyt na du zarów no tr  d z io -jn ic , twomąc poważną placówkę kultury polskiej 
dżinie iiiaterjalnej jak i hrcbowej. P olityka ta na wschodnich kresach. Jeśli nadto doda się na 
zapewni poszanowanie -mów z pracującym i, j wysokim poziomie artystycznym stojący repertuar 
P rzy  zawieraniu traktatu handlow ego z R osją  udział wybitnych sit aktorskich, nic dziwnego,’ 
zostały uwzględnione inh resa rolnictwa. K ról ,12 teatry lwowskie cieszą się wielką sympatją
ośw iadczył dalej, że now y okres ustaw odaw czy 
zaczyna się przy zrówni ważeniu budżetu, a 
w związku z tem można r ieć nadzieję, na zni­
żenie podatków. W końcii przem ówienia król 
wyraził przekonanie, że pa i lament bodzie wier-

wśród spuleczeństwa lwowskiego 
Trzy teatry podzielone są w następujący spo­

sób, odnośnie do repertuaru: W  dawnym „Teatrze 
miejsl.nir1 zwanym obecnie, .;T'cu-trein Wielkim" 
znalazły pomieszczenie: wielki dramat i repertuar

nem odbiciem  woli narodu, k tóry  dom aga się klasyczny, oraz opora lwowska, Lckjd dramat i 
nienaruszalności p iaw dziw yeh sw:obód  i jedno- farsa grywane są w teatrze tak zwanym §,Ma 
rr.yślnie wystąpi przeciw  wszelkiem u zw yrod - 1 lync1, mieszczącym się w gmachu teatralnym przy 
nieniu, wszelkiej słabości i wszelkiej tolerancji, uh Gródeckiej. W reszcie operetka ma swą sie: ce dach nad werandą.

„F c3lival“  chóru „Echa,11 odbył się po burzy 
aa dziedzińcu arkadowym Wawelu.
'  Publiczność zaległa krużganki Zamku wawel­

skiego w liczbie okoto tysiąca osób.
W  czasie bur,zy popołudniowej zdarzył się tra­

giczny wypadek, którego ofiarą padł Leon Kranz, 
15-letni syn kupca, zamieszkałego przy ul. Die- 
tiowskiej 77. Krauz g-ral z kilkungstorna kolegami 
w football na trawniku pomiędzy boiskiem Ju­
trzenki, a parkiem Jordanu. Gdy zaczęła się ule­
wa chłopcy zaczęli uciekać; nagle pniat piorun, 
uderzając Kranza w piersi. Oczom towarzyszów 
Krauza przedstawił się straszny widok. Na mura- 
w.io leżał Krauz bez ruchu, oczy otwarte, twarz 
sina, pierś wzdęta, żyły u rąk nabrzmiałe Wszyst­
kie zabiegi ratownicze przyszły zapóźno, a zawe­
zwano pogotowie stwierdziło już 'y lko śmie£Ć 
Kranza.

Burza wyrządziła wielkie szkody zwłaszcza w 
sadach owocowych. Wichea- porozbija! szyby w 
otwartych oknach i zerwał kilka szyldów.

W  kawiarni „Esplanade“ załamało się pod cie 
żarem wody i gradu nakrycie płócienne, stanowią

skierow anej przeciw  dobru narodu
Mowę tronow ą przeryw ano ezęstemi oklaska­

mi. Ludność witała króla i rodzinę królew ską 
ow acyjnie.

uzibę w sali dawnego „Colosseum11 przy ul Sło­
necznej.

Pcbyt mój we Lwowie przypadł na uroczysto­
ści teatralne, związane z 50-letnim jubileuszem 
pracy scenicznej Romana Żelazowskiego. Zarówno 
społeczeństwo lwowskie, jak i dyrekcja teatrów 
w j tę żyły całą energję, aby uświetnić jubileusz 
półwiekowej pracy wielkiego artysty, tem więcej, 
że karjera artystyczna Żelazowskiego ściśle jest 

7 l 1; yża donoszą: związana z teatrem lwowskim. To też przodsta-
P od  przewodnictwem  Loucheura utw orzyła  ” J :lzePy \ które wv brano na uświetnienie

N o w a  grupa lew cowa w  J z b e  
francuskiej

lic zą ca  30 posłów-.
zię w Izbie francuskiej nowa grupa lewicowa, jubileuszu, zmieniiu się w wielką, serdeczną ma­

nifestację przywiązania i lioldu Lwowa dla Żela­
zowskiego. Gdy po pierwszym akcie „Mazepy “ 

-T„  . . . , iubilat w otoczeniu całego per.-onalu teatrów miej-
YYiadompsć ta me przyoŁodzt n i e s p o d z i e w sKCih stanął na scenie, oklaskom, serdecznym 

me. Dziem i francuskie od kilku dni podaw a- przemówieniom, kwiatom i darom —  zda się — 
ly inform acje o m ających  nastąpić rozłamach nie  ̂ jQ ^01j ca
wśród grup dawneę bloku narodowego. Pizecl j j c wzruszonego artysty przemówi! pierwszy 
uwom a o m a m id o k o n a ł się aki rozłam  w  n, j- jmidnitm teatrów dyr. Czarnowski, następnie ge- 
silm ejszej pa itji bloku. t.j. w „enten.e democra-, Iieralny sekretarz teatrów miejskich red. Schrikler, 
tiąue et soctale i  Nov a grupa Loucheura jest odczytując pisma,'wystosowane do jubilata"*"przez
secesią z partji, stanowiącej dotąd lewe skrzy­
dło bloku narodowego tj. z partii tak zw. lewi-

repre-zentaoję gminy miasta L yow a i komisję"tea­
tralną, ‘ dalej imieniem komitetu ^obywatelskiego,

- ‘ e °k ratyi nej. I ir ja  ta SKlybila się z i który specjalnie zawiązał się dla uczczenia jubi- 
rożnych elem entów. Część je j praw icow a) gra leuszu artysty, red. M. Rolle, który w końcu swe- 
wito a do „en  n część do radykałów., g 0 przemówjen.jai oświadczył, że komitet, chcąc 
częśi skupiała *  w la fc ft  k o ło  osoby L o tt - , d a ć  Wy raz hołdu dla talentu wielkiego artysty, 
cheura. 0  bardziej j  aw icow i zwolennicy'' oraz cheąc gu pozyskać dla Lwowa, nabył dla
part ą z ministrem M aginotem na czele w ejdą ' d osroflam 
w  skład jednej z grup, p b w sta ig  na grozach  & ° "
dotychczasow ej „en ten ty“ , niektórzy wejdą w

Przemawiało jeszcze wielu innych, a telegramów 
gratulacyjnych nadeszła taka liczba-, że jak oświad

skład partji radykalnej i radykalno-soc;alist>cz- .  { re,j. odczytywani*
nej, a Loucheur sam —  jak donosi pow yższa

W MIEJSKIM SKŁADZIE DRZEWA.
Burze wczorajsze pozatykały przewody kanało­

we. na placu, skutkiem czego znaczna oz.ęść placu 
została zalaną. Od rana robotnicy pracują nad 
oilkojiywanicm kanałów.

SZKODY NA PLANTACH.
(s) Szalejąca wczoraj nad Krakowem burza z bly 

Skawicami, piorunami i gradobiciem przewaliła 
pTzez planty, nie wyrządzając jednakże większych 
szkód. Zostały tylko lekko pobite młode liście 
drzew i szereg miękkich roślin krzewowyeh i kwia­
towych zostało przytłoczonych do ziemi.

KRONIKA
Kraków, 26 maja.

(«) POSIEDZENIE RAD Y M. KRAKOW A od­
będzie się w przyszłym tygodniu prawdopodobnie 
w poniedziałek. Na -porządku dziennym między 
innymi omawianą będzie sprawa wielkiej masarni 
w Krakowie. Rada wybierze delegatów do podpi­
nania kontraktu z wojskowością oraz 5 członków 
do Rady nadzorczej.

ZUPEŁNIE ZBYTECZNA W YSTA W A  SZKOL­
NA. W  dziennikach warszawskich pojawił się na­
stępujący komunikat

Ministerstwo wyznań rei. i ośw. publ. opracowu­
je obecnie projekt zorganizowania szkomOj wysta­
wy zagranicznej. Na odpowiednich eksponatach 
wystawa ta przedstawiałaby organizację polskie-

inform acja —  stworzył własną partię, idącą z 
blokiem  lew icy. ,,L ‘Ouevre“  donosi, ż e ' now a 
giupa  nosić bodzie nazwę republikańsko-rady- 
kalnej.

i dwie godziny czasu. W  szczerych

P r z y j a ź ń  f r a n c u s k c - r o s y rs k a  'akcie wywoływano kilkakrotnie wielkiego arty-
W  Paryżu zostało zawiązane tow arzystw o I st<V,. , J . , , , .,  , .

przyjaźni fruncusko-rosy.skiai. Założy  ce la m i ze ! , 1 alrm lcz posłyszeć nowosc, którą
st-ony francuskiej ™  pp. H errot, Pain?eve, I f klubl^  °^ era lw! 'vska’ a kt( r?- 
■M mzie, dni j profesorow ie pp. K arol Gidń, ’ ktor,a kOT£ai" y^ u'! So1^  ■Ta,,ui
Bertheld, oraz szereg uczonych  p r o fe s o r ó w -^ ^ a n k u " . Pomowaz wystawienie tpj o]6ery U

a ich zajęłoby szkolnictwa, jego indywidualne urządzeniami
k-óakich sju_’ osi;l.gnk;te wyniki. Projekt zrealizowany będzie

. . . , - . - , , . . ■ . ! prawdopodobnie w jesieni bieżącego roku. ... >
wach podziękował Żelazowski, oswuadc.zając, z e , )  ^  A im celu _  pytamy 0ą!,v ś ta
„tk ien ,ten  będzie jednym z najwspanialszych w | j ^ ó w n a  wystawaj 3> P iżecież^ w ied zm y sobie
jeno pracy artystycznej'1. ' '

Grał też Żelazowski dnia tego znakomicie wa
wspaniałej swej kreacji wojewody. Po każdym

Sorbony i innych w yższych  uczelni. Celem ro-1 c ^ °  &i(2 2 J » '^ s -z o m  oo-letmej p u ^ j je flu
w arzystw a jest uznam; republiki rosyjskiej 
przez rząd francuski, wskrzeszenie dawnej przy­
jaźni i dawnych stosunków francusko:rosyj- 
skieh, etudja nad now ą R osją , o p ra*c. a w ani o”w ;i - 
runków  zbliżenia f«tncuąkp-rosyjsk;ieg<5f órga- 
nizowanie wycieczek do Rosji, w-ydawaniefcga- 
zet, broszur, urządzanie odczytów , nauka ję ­
zyka rosyjsk iego ltd . Działalność towarzystw a 
obejm uje całą R osję. ' j

O zwTocio Francji ku R osji, z pow odu  zmia­
ny rządu po now ych  w yborach, św iadczy nastę­
pująca inform acja z Paryża:

\Y czasie konferencji Poiucarego z Painle- 
vem  om awiano obszernie sprawę stosunków  z 
R osją . Zdaje się b y ć  rzeczą prawie pewną, że 
nowy rząd francuski wyśle w najbliższym czasie 
misję Jo Moskwy i uzna rząd sowietów. ,

Na granicy poIsko-litev»s^iei >
W  związku z ostatniemi w ypadkam i na W i­

leńszczyźnie, granica polsko-litew ska została 
ebsaazona przez polskie oddziały wojskowe. —-’ 
Kaw alerja obsadziła linję Troki-M ejsżadoła- 
Podbrzezie. Obsadzono również oddziałam i po­
lic ji konnej granicę od strony rosyjskiej w p o­
w iecie dzieśnieńskim oraz koło  R adoskow ic.

Dnia 23 bm. o godz. 21 k oło  K oo iń czyc p o ­
wiatu w ilejskiego m iędzy srapami granicznem i 
514 i 515 usiłowała przekroczyć granicę pol­
ską banda, która jednak natknęła się na poste­
runek policji granicznej. P o wymianie strzałów 
banda w ycofa ła  się w  granice terytorjum  so ­
w ieck iego.

Utessłti min. tR am to tfefranddnłem
Po •iefrandacji ucieKS

DofrauJacje nie są niestety rzadkością w dzi­
siejszych czasach. W  różnych dziedzinach życia 
finansowego i handlowego zdarzają się mniejsze 
lub większe sprzeniewierzenia. Ale żeby minister 
skarbu ośrndł skarb własnego państwa i uciekł, 
to pierwszy ehybą tego rodzaju wypadek.

Zdarzył się on na Litwie kowieńskiej. Jak bo­
wiem dzitiuniki berlińskie donoszą, litewski mini­
ster R:rfts»sóV. Petruiis, zabraw.-/y asygnaty na 
1 M miJjona dolarów i 200 iniliouów marek zto- 
1yci7, uciekł za granicę.

Wiadomość o tem wywołała w całym kraju nie­
słychane wrażenie, (liciua w ] owuio zareagowała 
natychmiast z powodu togo wypadku gwałtow ną 
zni/ką lita litew skiego, który spadi z 10 na 13 li­
tów za 1 dolara.

łiiituy poseł czeski u  Wtrszaule
Warszawa, 26 inaja (A W ). D otj chczasow y 

rainLuer pełnom ocny C zechosłow acji w- B em ie 
dr Flieder mutnowany został ministrem pełno- 
piocnym Czechosłowacji w Warszawie, l  > -I-;

muzyczncni tiyr. Sołtysa, przeto przdtUj^jjpicnu 
nadano również charakter uroczysty. Wspaniała 
wystawa,' jak niemniej doskonała gra i śpiew 
ak-toorow’ przyczyniły się”* do uśr, ietnienia tej no- 
'WÓś'Ój.'JC'- . ^

żiuzjka opery odarta na nmtywtich' poi ikich,

śrricjaipartu oraz .jrsep eęk ^ ffiaa iy  akiiDpiiww-’ 
scego ' i drugiego. Treść Jbretla"9 zaczerpnięta ze 
znanej powieści Kraszewskiego „Parnie Kochan­
ku'1. Z wykonawców wymienić należy p. Dolni- 
okiego (Itiiążę Radziwiłł, baryton), p. Bedlowioza 
(Syruć, tenor), oraz panią Rotowską (panna Pu- 
cialówna, sopran liryczny).

Nowościami w operetce lwowskiej są obecnie: 
„Miidi1; („Dzidzi1) operetka Siólźa, oraz „Zięć 

kawaler1'-. '
J;. „Teatr Maly“  gra z powodzeniem „Myśli11 An- 
drcjewa.

Foza teatrami miejskiemd czynny jest je&zozo 
teatrzyk liioracko- artysty ozny „Bagatela11, mała 
scenka humoru, śpiewu i tańca pod kierunkiem 
znanego humorysty Brdnowskiego.

r-i W. L.
J V- t#.1' 1 « vVn. >V-k \ r+i

'■ft x ż > " "  “  "  ’t
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(W strząsające sceny w tram wajach. —  Zalane 
ulice. —  D o Tyńca wśród burzy. —  Śmierć ioot- 

balisty. —  Grad w teatrze).

W  dniu wczorajszym nawiedzały miasto nasze 
dw ie gw ałtow ne burze, poląc-zorie z silną ulewą i 
gra-dem. Pierwsza przeszła nad miastom popołud­
niu wśród błyskawic i gromów, poezem niebo się 
wypogodziło do wieczora.

Około godz. 8-mej w ieczorem  rozszalały się 
wszystkie żyw ioły . Ijunął rzęsisty deszcz, później 
sypnął wśród szaiOnego wichru grad.

W oda zalaia w iele ulic i wdzierała się gdzienie­
gdzie nawet do suteryn. Podczas burzy rozgry ­
w ały sie wstrząsające sceny w przepełnionych 
tram wajach, któremi wracało z poza miasta wieie 
osób w towarzystwie małych dzieci.

Bhrza zepsuła dwie wycieczki do Tyńca, urzą­
dzone staraniem Związku legjonistów i Akademi­
ckiego Związku Sportowego^ W okolicy' Bielan za­
czął padać óilewny deszcz, który zmusił publicz­
ność do schronienia się w ciasnych kajutach. Prze­
pełniony statek legjonistów „K s . Józef Poniatow- 
ski,‘ przybił na jakiś czas do brzegu W isły, nato­
miast „Melsztyn11, wynajęty przez Ak. Zw. Spor­
towy płynął pełną parą mimo ulewy.

Gdy deszcz ustał, oba statki zawinęły do Tyń­
ca, gdzie oprowadzał gości po ruiuąch dyr. Muzeum 
narodowego dr Kopera.

Todczas nagłej burzy wieczornej zaczął padać 
przez niedomknięty wentylator grad — na w idow ­
nię reątru S łow ackiego. “

otwarcie, że jesteśmy krajem aŁgJfą^ętow, szkol­
n ictw o nasze jest w ^ladjurn orimfirżacji. Musimy 
wytężyć siły, aby nauka powszechna w rzeczywi­
stości była obowiązkowa. Tymczasem czyni się 
oszczędności na silach nauczycielskKh, —  a urzą­
dza się zagraniczno wystawy szkolne, które do 
szerzenia naszej oświaty iiiczrm się nie przyczy­
nią. Ciekawy to zaLte system oszczędności.

WRĘCZENIE ODZNAK ORDEROWYCH. U ;n  
24 bm. wojciroda. -krakowski w sposób u oczy s iy  
i zgodnie z ustalonym ceremoniałem wręczył . I- 
znaki krzyża oficerskiego orderu „Oilrodzoult Pol- 
ski“ że Kazimierzowi Stockiemu Sosnowskiemu, fi; 
w obecności przełożonej Zakhuiu śtakrnszek na Bli- 
chu S. Teresy Felicjanki, odznaki krzyża kawa­
lerskiego tegoż orilcru*’p. Toodorze Naibut-Moii- 
ćziukk.iej.
’/■(<?) KgLUMNY REKLAM OW E.W  KRAKOWIE
CelcnT upOKząiIkoava.nia reklamy; w , mieście zamie- 

fl-zona jostr budowa z żelaz-o-betnau specjalnych ko- 
liumilira' ogłoszenia. Miejsca,'■'gdzie ’ mają stanąć! 
’ovTe. kolumny zastały już przez specjalną konrsję 
y y  znaczone. _ -  . »

Rada artystyczna przyjęła typ takiej Kolumny, 
której model ustawiono w dniu dzisiejszym aa 
podwórzu magistratu.

Magistrat opracowuje obecnie wnioski, które 
zostaną 'przedłożono Radzie miejskiej, a zmierza­
jące ku realizacji puwyższej sprawy.

(?). ST R A JK  PjE K A R ZY  W KR \K O W IE . —  
Wczoraj wieczorem zostały cechy piekarzy zawia­
domione, żc z powodu nieuwzględnienia warunków 
robotnicy odmawiają pracy.

Warunki to p rzedstaw ia ją  się tak, że chcąc je 
uwzględmij, musianoby podwyższyć cenę pieczy­
wa o 50% . W  d z is ie jszych  czasach wobec ogólne­
go spadku cen środków żywności ludność stanów- 

łc.-ź-0j luie mogłaby i n io^^oże z-rozumieó wprost 
fantaistycznie wygórowanych żądań czeladników 
piekarskich. Domagają się oni bowiem 'na jniżssej 
płacę' 50 zł. tygodniiov.o, ladto codziennie oepn.at 
składający się z 2 kg chleba, względnie 1 kg Chle­
ba i 1 kg pieczywa białego. To, co piekarze :;ą- 
clają tytulcjrt na.jinnio,jszcj piacy dla czeladników 
przenosi pobory urzędnika 8 grupy. Między inny­
mi odmówili strajkujący także nocnej pracy, wo­
bec czego ludność nic mogłaby otrzymywać rano 
świeżego pieczywa.

Mimo wybuchu strajku — Kraków nie byl po­
zbawiony clileba. Jak się dowiadujemy, właści­
ciele piekarń czynią starania o sprowadzenie ża­
rn i cp c  owej, niozorgauiizowanej czeladzi, co im się 
prawdopodobnie uda.

Wskutek wybuchu strajku stanęła również pie­
karnia miejska. Jest to pierwszy wypadek od sze­
regu lat, gdyż organizacja czeladzi zawszo dopu­
szczała do pracy w miejskiej piekarni ze względu 
na to, że gnńna zawsze przyjmowała ugodzone 
warunki.

(a) U REGULARNE WYCHODZENIE DZIEN­
NICA ROZPORZĄDZEŃ M. KRAKOW A. Obecnie 
doręczono dziennik rozporządzeń oębejmujący roz­
porządzenia z marca. Skutkiem tego ogłoszenia 
stają' się nieaktualne. Mianowicie między innymi 
znaidije’ się w tym dzienniku rozporządzenie o 
uiszczeniu podatku lokatorskiego, wzywające do 
zapłaty najpóźniej do 30 marca, a dziennik został 
doręczony z końcem maja. Należałoby powierzyć 
redakcję w jakieś sprawniejsze ręce, któreby nie 
marnowały grosza podatkowego.

W v BORY DO RAD Y WYZNANIOWEJ. W czo­
raj odbyły się wybory do Rady wyznaniowej z II 
Kola wyborcow. Udział wyborców był nadzwy­
czaj silny, bo głosowało przeszło 00 proc ut wy­
borców w tem Kole do głosowania uprawnionych. 
Wybrano 9 kandydatów popartych przez stronni­
ctwo grupujące się około dotychczasowej Rady 
wyznaniowej, a jednego kandydata stronnictwa 
Mizraclustówt Wybrani zostali również wszyscy

mężowie zaufania do wyboru rabina gminnego i 
do korukńi dla wymiaru podatku wyznaniowego,_ 
poleceni przez stronnictwo grupujące się około 
dotychczasowej Rady wyznaniowej.

O WYBUR STUOJOW UNIWERSYTECKICH. 
Okres zdawania egzaminu dojrzałości przed nie­
jednym abi! urjontem stasyia -zagadnienie wyboru 
sfudjów uniwersyteckich. Decyzję utrudnia czę- 
sfokroć lii^ ia jow śćtiH fibóiliitf .shtdjów: egzam' 
nów, przepisów * obowiązujących na uniwersyte­
tach Ud. Zadani* to postanowi; ułatwić przynaj­
mniej w zcjkrasie studjów matematyczno-fizycz­
nych' krakoirski Związek Kół matematycznych fi­
zycznych i ąstrocomiczmych polskiej młodzieży' 
akademrokkj. Istniejące przy nim Biuro informa­
cyjne- u*(ziela wszelkich iaformacyj dotyczących: 
porządku studjów i egzaminów, wykładów, prze­
pisów obowiązujących itd., w uniwersytetach pol- 
słłich; dz.ia-lalnośoi Kół ma-t.-fiz. i astr. w uni- 
wersytelacł] polskich.

Zapytania zwracać należy do Biura infornmcyj- 
nogo przy Związku Kół mat.-fiz. i astr. P. M, A., 
Kraków, ul. św. Anny 12 z dołączeniem znaczka 
pooztowego na odpowiedź.

(s) KONFERENCJA CERAMIKÓW POLSKICH 
Dziś o godz. 10 rano odbyło się otwa-roie wysta­
wy ceramitznej w Lidze Pom ocy Przemysłowej 
przy ul. Straszewskiego.

W  ot-v,arciu wzięli udział: wojewoda Kowałi- 
kowski, wicepr. m. Rolle, przedstawiciel Izb/  han- 
dlowo-przemy.slowcj dr Gaertner, oraz szereg oso­
bistości naszego miasta. Wystawę otworzy wicepr. 
Rolle, kreśląc w swem przemówieniu krótki za­
rys rozwoju ceramik- polskiej.

Wystawę obesłało 15 fabryk polskich, których 
eksponaty pod względem technicznym cm jaśniał 
prof T Szafran, kierownik szkoły ceraniie/.ncj.

Następnie odbyła się konferencja^ w ^Muzeum 
przem., której przewodniczył prof. Krychliki.

W konferencji wzięli udział: wiccpr. Rullc, t.yr. 
Ligi pomocy przemysłowej SoKolowsk;, dr Ignacy 
Lhronprois, dr Gaertner, prof. Krycińsk:, d^r. .Y.h- 
zeuin przem. Tor, prof. Rascbka, prof. W ilkitwiez 
oraz szereg pań.

Następnie prof. Szafran przedstawił obecny stan 
przemysłu ceramiezneijo w Polsce,- proponując u- 
tworzonie specjalnego stowa-rzyszeiiia ceramii-znr- 
go.

Następnie wywiązała się dyskusja, w rezu.tacie 
której uchwalono rozpocząć akcje, celem stworze­
nia szkoły ceramicznej, obejmującej wszyst-Kie 
działy ceramiki.

Dalszy porządek dzienny obejmował referaty 
prof di P^zena „O uszlachetnieniu kaolinu znpo- 
inuią prądu elektrycznego11, prof. fezafrana „O 
szkliwach garncarskich zwyczajnych i wykwint­
nych11 i inż. W . Gajewskiego „O piasku kwarco­
wym w Trzebini11.

(s) ZBIORY ŚP. DRA ŁUKASIEWICZA, o któ 
rych swego c-zasu donosiliśmy, przewie iono^ ze 
Lwowa do Krakowa z końcem ub. tygodnia i w 
najbliższych dniach wystawione zostaną uia pu­
bliczności w Mu-zeum Czapskich. p oz3 kilkoma 
cenncmi meblami wystawa obejmie kilkanaście 

obrazów obcej sztuki, której brak Muzeum Na-ro- 
"dowe bardzo odczuwa, p-zeważnie szko-iy włoskiej 
a^pozatem „AYniobowziędo11 ITo-lboina sta-rszrgo. Z 
polskich mistrzów znajdują się w tym zbiorze 2 
portrety pę-d/.lrt Jfiblonskiego oraz portret maio- 
wany przc-z Szwejkarta Karola.

7Vystawa otwartą zostanie po pierwszym czerw 
ca b. r.

WIEC OFIAR WOJNY W  SALI „SOKOLA".
Na dzień wczorajszy zwołany został do sali „So­
kola11 krakowskiego przy ul. Wolskiej wiec ofiar 
wojny.

Po zagajeniu wiecu, do prezydium wybrano pp. 
Widliiiski >go, R-ansza, Ba-biaja i Zielińskiego. Po 
referacie"p. Dackowa pt- „O ustawie inwalidzkiej 
w toorji i praktyce11, wywiązała się ożywi ma dy­
sku ;ja, w której zabierali głos pp.: Kroi, _ Bu­
dzyńska, Kłosowski, Cyrana i pos. Bobrowski.

D jskusja toczyła się okoio spraw, które st-re- 
sz&żają S ę  w następującej rezolucji, przyjętej jed­
nogłośnie przez zgromadzonych. _ ..

R-ozoluoja domaga się nrzeprowadzenia rewizji 
wszystkich koncesyj w myśl rezolucyj sejmowych 
i naiDnia ich inwalidom wmjennym, wdowom _i 
sic,rot om; w o b e c  coraz większego zmagania się 
ilości bezrobotnych inwalidów wojennych, wdów i 
sierót* bezwzględnego wykonywania ari. 55 usta­
wy inwalidzkiej, jak również obrony, p m J  w y­
zyskiem przez pracodawców do tej pory dokony­
wanym przez wypłacanie zaroDków poniżej cen­
niku. robotników nieukwal iii Kowanych.

Rezolucja protestujo między innymi przeciwko 
wydaleniu' przez min. kolei żelaznych pracowni­
ków inwalidów, któryoli niezdolność zarobkuwa 
przekracza 54% . Od magistratu domaga się rezo­
lucja, oddania Związkowi inv;alidów_ w dzierżawę 
budynku teatralnego przy ul. Rajskiej na prowa­
dzenie tamże kina „O.nmkfTb ? _ktorego ćlochod 
czerpaliby najbiedniejsi inwalidzi^ i wdowy5 w kon- 
cowym ustępie rezolucja wspomina, aby rząd po­
leci! Izbom skarbowym wypłacenie rent +ym w .lo 
woni, któro nie mają dowodów' śmierci ich mężów 
a jednakże czynią one —  o te dowody starania 
w poszczególnych śądacli.

PRZEGLĄD ZWIERZĄT POCIĄGOWYCH od­
bywać -się będzie w Krakowie na placu G; ible w 
czasie od 2 do 18 caerwca.

(s) WYKOLEJENIE SIĘ WAGONU Z WĘGLEM 
D lA  GMINY. W  dniu dzisiejszym o godz. 5 rano 
w ykokił się* na placu drzewn. a wagom węgla, 
pr/eznaczony dla magistratu. Wagon uderzył w' 
bramę miejskiego składu węgla, zbudowaną z żo- 
lazo-betoini; bramę tę rozbił i uszkodził kilka me­
trów betonowego ogrodzenia. Wagon sam iległ 
silnym uszkodzeniom. Przyczyną wypadku jest w 
pierwszym rzędzie wczorajsza burza, wskutek któ­
rej złożone kolo toru kolejowego zwały szutru 
budownictwa miejskiego usypały się na tor, a w 
drugim rzędzie brak nadzoru ze strony organów  
kolejowych, które nie dopatrzyły, że tor jest za­
sypany kamieniem porfirowym. Organa kmejowe 
sithulają winę na biulownietw'0 miejskie, lctore 
nic usunęło przeszkody.

OFIARA W lSLY. Jan Domagała, zamieszkały 
przy ul- Tomasza 13. kąpiąc się wbrew zaknzo ;fi 
w Wiśle kolo kościoła Norbertanek, utonął. Zwło­
ki wydobyto.

KRADZIEŻ V / POCIĄGU. Iiirsch Emaru'1, ro­
dem z Krakowa, a zamieszkały ooecnie w W atszaj 
wie, zgło-sił na policji, iż w pociągu Warstawa — 
Krakom skradziono mu portfel, w którym znajiic- 
walu się 7 i0  złotych, 50 dolarów i czek na 130 
funtów, oraz zegarek niklowy na rękę. t

ł

Z  kraju i ze  św ia ta
ODCZYrT MARSZALKA PIŁSUDSKIEGO. W

przyszły czwartek, jako donosi „Kurjer helski11, 
odbędzie się w Warazawie odczyt .marszałka Pił­
sudskiego na temat. „Organizacja naczelnych 
władz wojskowych w Polsce11.

CENY WYROBOW TYTONIOWYCH NIE BĘ­
DĄ PODWYŻSZONE. Z Warszawy donoszą: Dy­
rekcja mur.opchi Łi tomowego wyjaśnia, iż ceny 
wyrobów tytoniowych nie będą podwyższone 3 
dniem 1 czerwca br.

KOSZTA UTRZYMANIA. Z Warszawy denoczą: 
Mimo, io  komfjj-a do określania kosztów utrzy­
mania postanowiła ogłaszać dane swoje raz na 
miesiąc, g ió n iy  urząd* statystyczny dokonał obli­
czenia ogółu kosztów ulrzymania za ubiegłą po­
łowę miesiąca maja. Według obliczenia gl. urzędu 
statystycznego, ogól koszjów utrzymania spadł o 
0-26%. przyozem najwięcej spadły koszta żywno­
ści o 0'78% i koszta opału o 1 '03% Z/wyżka ujaw­
niła się w przejazdach tramwajem i w kosztach 
za w-oćlę i mieszkanie.

DELEGATURA PROKURATORJI GENERAL­
NEJ W WILNIE. W Wilnie od dnia 1 czerwca 
rozpocznie działalność stała dedegatura prokurato­
rii generalnej, która będzie się mieścić w zamku 
świętomielialskim i czynna będzie na cały okręg 
terytorjalny sądu apelacyjnego w 'W ilnie.

WYWIEZIENIE ZWŁOK. MARXA. „Daily Eks- 
press11 dowiaduje się, że rząd sowiecki stara się 
o uzyskanie na pozwolenie wywiezienia- zwłok 
Karola Marsa z londyńskiego cmentarza do ślo- 
skwy, celem pogrzebania go na Czerwonym Placu.

W sprawie tej donosi „Arbeiter Ztg.11, że pro­
śba ta nie odniosła skutku, ponieważ nio zgodzi! 
się na wydani o zwłok wnuk Karola Marsa, Karol 
Longue, znany socjalista, mirozknjąey obecnie w 
Paryżu, który jest przeciwnikiem bolszewizmu i 
nie myśli w ten sposób przysparzać komar.u tom 
rosyjskim środków agitacji.

WYROK W  SPRAWIE PRZEKUPSTWA GA- 
ZET. Z Paryża donoszą 21 bm.- W zakończeniu 
procesu o naruszenie czci, wytoczonego przez re­
dakcję „Malina1' Snwarinowi. oraz redaktorowi, na­
czelnemu „Tlumanite11 z pow-odu ogłoszenia arty, 
kulu o rzekomej sprzednjności dzienników fraiU, 
ci/skieli, wogóle specjalnie „Matina11 na rzecz pd 
życzek francuskich dla Rosji, sąd "kazał óuwaii* 
m  na 20U fr. grzywny i 18.000 ft'. OiLszkodowanta 
a redaktora „LIumaniteF. na 20(1 fr. grzywny. Di* 
uniknięwa daLzych, jątrzeń sayl postanoiMl nró O- 
glasząć całej treści wvroku.

UPROWADZENIE '  I ZABICIE D7.IFCKĄ 
PRZEZ BANDYTOWY Według doniesienia d a ea  
ników londyńskich z Chicago, bandyci porwali >y 
na miijardera Francka, celem wymuszenia okupu. 
Kiedy spostrzegli, żc policja jest na tropitA teł. 
kryjówki, zabili dziecko, poezem zirtegii. Zwłoki 
dziecka zostały już odnalezione. -

 __________ i i ..A
Z M A R L I :
—  Jan M ą d z i e 1, b. radca namiestnictwa ga­

licyjskiego i starosta w Dąbrowie pod Tarnowem, 
zmarł w 73 roku życią. ’

—  Juljan Z u b o r t e  w 5 ki ,  b. dyrektor Bemina- 
rjum nauczyoielskfego w Rzoszoarie, autor cennych 
prac z zakresu peuagogji, zmarł w Zakopanem 
Zgon śp. J. Zubczewskiego okrvwa żatobą rrdzine 
ministra wojny, gen. Sikorskiego, k iórtgo zmarły 
był rościcm.

% E R A K O W S U G H  T E A T R O M
T

WZNOWIENIE „KORDJANAY Nowr inscenizacja 
„Kordiana11 w teatrze krakowskim wychodzi z za-' 
łożenia największej ~ integralności tekstu, tam gdzie, 
idzio o pizeprowiidzcnie linji wewnętrznego rozwoju' 
i załamania się bohatera poematu. Z 2039 wierszy,; 
(bez . Przygotowania11 i Prologu) wykreślono z tego 
powodu okoio 469 mniej ważnych, dla przywróceńiaf 
natomiast scen, których bmk tworzył lukę w _ psy­
chologicznej luiji utworu. Sztuka z 19 odsłonami mu­
siała się w warunkach technicznych naszej sceny') 
oprzeć z konieczności na systemie draperyj, które 
stanowią albo stałą ramę fragmentarycznych obra-i 
zów, lub też zamknięte naokoło tworzą wraz z nie-, 
licwiemi 1 rekwizytami i odpowiedniem oświetleniem 
symboliczne tlo dla poszczególnych scen. Rozwiąza­
nie sceny na Mont Blanc jest w tej I armie, w jakiej 
ją podaje nasz teatr pierwszym wysiłkiem w tym kie., 
runku w teatrach poiskicli; sceny w James Barku U 
Koronacja idmzują się wogólo po raz pierwszy^ sco- 
na w szpitalu warjatów, tak ważna jako tragiczny, 
koniec dramatu Kordjana bywała grana na innycli 
scenach, lecz nio na krakowskiej. Dla przeprowadze­
nia swojej koncepcji sprawił teatr rnicjsai z dużym' 
nakładem wspaniało zasłony aksamitne, sprowadzo­
ne •/, zagranicy. „Koriljan11 zajmuje repertuar całego 
topo tygodnia.

Bod kierownictwem p. Wysockiej przygotowuje się 
na sobotę 1 c?,ctwca nowość pohka Emila Zegadłowi­
cza, dramat osnuty na motywach ludowych beskidz-ą 
kich pt, „Lampka oliwna1. w któ.ej znakomita tra- 
oiczlia odtworzy jedną z głównych ról. !

SUKCES „POŁAWIACZA CIENI’1. Interesującą 
sztuka Jana Snrmnnta „Poławiacz cieni11 w pełnej) 
ekspresji wykonaniu artystów „Bagateli11 zdobywla 
coraz większe uznanie kulturalnej publiczności. Unia 
prasa krakowska podnosi jednozgouiiie wysokie war­
tości literackie i sceniczne tej Łziuid or&» doskonalą 
grę artystów. "  _ _ _ u

. Poławiacz cieni11 powtórzony będzie dEJsiaj w po­
niedziałek 26 bm. oraz wypemi przedstawienia wio-.! 
czorne we wtorek i środę. We środę o 4 po poł.' 
przedstawienie dla młodzieży szkolnej. Odegranem zo- 
stafiio ..Iłajduczek11, pod reżyserją p. Zbuekiego, który 
odtworzy zarazem postać Zagłoby. Ceny 60 procent, 
zniżono. ’Yi{

W przygotowaniu niezwykle efektowna komedia ’ 
znai-i-w o pisarza węgiersldego „Piwśdeń z tfeaWroCi11, 
z której próby odbywają się pod kierunkiem reży­
serskim p. Turskiego.
■ Z OPERETKI. We wtorek 27 bm. 1 środę 28 biri 

teatr wyjątkowo nieczynny- z powodu występów go- 
śeinnfch naszego zespołu w K-yricr, gdzie grano 
będą operetki „Szalona Lola1' i „Dzidzi” . Od czwartku 
29 bm. codziennie o 8 wieczór „Dzidzi11.

R E P E R T U A R Y  ? Ł.
TEATR MIEJSKI IM. SŁOWACKIEGO:

Poniedziałek. 20 bm.. mi Orf! ja n11.
Wtorek, 27 bma ..Korljan11.
Środa, 28 bm.: „Kordjan11.
Czwartek 29 bm. po nok: „Tajemniczy pan11; wie-; 

cz.oreTn' „Kordjan11.
Piątek, 30 bm.: „Kordjan11.
Gjbota, 31 bm.: ..Lampka olF.rna11.
Ni?dzielą. 1 lipca po pól.: „Kościuszko pod RftU»> 

wicami11; wieczorem: „Lampka oliwna11.
TEATR „B A G A T E LA "; 'T ^

Poniedziałek, 20 bm.: ..Poławiacz cienP\
Wtorek. 27 bm.: „Poławiacz cieni11.
Środa, 28 bm.: „Poławiacz cieni11.

TEATR MIEJSKI „0 °E R F T K A ";
Poniedziałek. 26 bm.: ..Dzidzi11. . •'
Wtorek 27 bm.: rPeatr zamknięty.
Środa. 23 bm.: Teatr zamknięty. [i*■!',.

,___________________   i n
REPLRTIJmR Y  KIN KRAKOWSKICH:

KINO UCIECHA*. „Doliną »rlczaui?.w, dramat 
amerykański w 7 aktach. j

KINO REDUTA: „Córka gałgauiarzy11, seneacyj*, 
ny dramat w 6 aktach. ij

KINO W ANDA: „Skazaaieo11, dranioł wapólo*6- 
sny w C aktach. »  »

KINO SZTUKA: Wielki program korsodjotyy;
,,Fatty w opałact" ] „On 3piządaje lody11.» J



NOWA REFORMA Nr. 120.

1P m  zasranlczno o P M  immU
togo koncert jest zawrze zdarzeniem wiele zna- 

[ czącem w świccie muzycznym. Jego gra przypo­
mina frapująco Biilowa i Rubinsteina. Przcjrzy- 

jstość najbardziej skomplikowanych kem pozycyj, 
'w yraz przemawiający wpiost do uczucia, a rów- 
'noeześuie rozjaśniający najtajniejsze zakamarki 
sztuki. (Dresuener Nachrichten).

1 Paweł Emerieli jest prawdziwym kapłuiem swej 
sztuki. (Perl. Tagbłatl).

Warjacje Regera na temat Bacha znaiazły w 
Emerichu, 'tym uczniu Regera swego jedynego 
odtwórcę. Skończony artysta o nieograniczonych 
zdolnościach i możliwościach techniczny cli. Ge- 
njusz z uśmiechem wyższości okalającym wargi. 
Przeu blaskiem jego genjuszu Stoi otworem świat 
cały. (Ilagsche F'-ouwenkronik).

Entuzjastyczne przyjęcie musiało przekonać 
Emericha, jak bardzo jego sztukę i talent tutaj 
cenią. (Het Yaderland).

Emeiich jest fanatykiem uduchowienia. (Wiener 
Morgcnzeilung).

W dziele „Moist-er des Klaviers“  Nicmanna jest 
także nazwisko Pawła Emericha. Technika cuda 
działająca, olbrzymia muzykalność predystynujn 
Emericha przedewszystkiem do muzyki współcze- 
s ;ej. (Neue Freie Presse).

W  Krakowie wystąpi Paweł Emerich we wtorek 
dnia 27 maja 1924 o godz. 8 wieczorem w sali Sta­
rego Ti itru. Fortepian Bechsteina ze składu p. 
Smolarskiej. Członkowie Związku Muz.-Pedagog. 
mają zniżki. Kilkadziesiąt pozostałych bd«tów po 
5, 1, 9 i 13 mil jon ów do nabycia w księgarni 
Eberta, ul. Sławkowska 3 (Hotel Saski).

—  w  Eafsce
(st). Od jednej z osób, która  bawiła w tych 

rlniach w  R abce, dow iadujem y się rzeczy  bar­
dzo, charakterystycznej, św iadczącej z jednej 
strony o naiwności naszego chłopa, a z drugiej 
o sprycie oszustów, którzy  żerują na ■wprowa­
dzeniu złotego i n ieśw iadom ości mas, nie ob- 
znajom ionvch dostatecznie z naszą now ą w a­
lutą, '

Góral rabczański ccrtow ał się d ługo z w yna­
jęciem  mieszkania a k iedy w reszcie zgodził się 
oddać izdebkę na pom ieszczenie kuracjuszy, za­
strzegł sobie bezw zględnie, że czynsz otrzyma 
nie w złotych, lecz w „naszych pieniądzach" tj. 
m arkach polskich.

Zaintrygow any kuracjusz zapytał górala- dla 
czego nic chce przyjm ow ać złotych, które są 
przecież lepszą walutą niż marki polskie... Na 
to góral, skrobiąc się frasobliwie w  g łow ę, od­
pow iada, źe boi się przyjm ow ać złotych , bo te 
papierki są podobno nic m e warte. Interpelow a 
n y  dalej pokazał kuracjuszow i sfałszow any 
„banknot", na którym widniał... krokodyl (jak 
na etykiecie fabryki tutek) a obok tego potw o­
ra  w j drukowany był napis „lOO. zlo tych —  
Bank P olsk i". „B a n k n o t . ten otrzym ał góral 
o d  jakiegoś przyzw oicie ubrani/go jegom ościa  
na jarmarku.

Poza w esołą stroną całej tej sceny kry je  się 
niestety także i bardzo poważna, która m oże 
w yw ołać nienożądane następstwa walutowe, o 
ile nie objaśni się ludności o praw dziw ych bank­
notach  zlotow ych . D o „ lis ó w ", „s ion i", „ ty g ry ­
s ó w "  —  przybył „k rok od y l rabczański", k tóry  
oby  nie pożarł zaufania ciem nych w arstw  lud­
n ości w iejskiej do now ej waluty...

,$ a K r y c :e “  iajnej stacji racljowej 
w  W a rs za w ie

W arszaw a miała now ą, jedno dniową sensa­
cję. Oto policja  warszawska „n a k ry ła " tąjną 
£tację radjotclegraficzną, którą  utrzym yw ali 
'„szp iedzy  bolszew iccy". W.^Warszawie zakotło­
w ało. Tajem nice państwow e zdradzone - -  p o ­
lic ja  skonfiskow ała szyfry, korespondencje itp. 
Dwóch stuaentów, Krzyżanowskiego i Piotrow­
skiego, aresztowano. Zaczyna się śledzw o. Stu­
denci zaprzeczają ja k ob y  byli szpiegami, tw ier­
dzą, że aparaty sami zbudowali dla, ce lów  nau- 
ków ycłf. P olicja  nie w ierzy, zna się ona na 

1 rad joto log fa fj lepiej, niż aresztowani P. k om i­
sarz osądził, że u  tym  w ypadku zachodzi fakt 

1 najoczyw istszego szpiegostw a na rzecz *ośeien-j 
nego państwa i obu studentów  oudał w 'r ę c e  
prokuratora. . '  67%^* - -

W  sądzie jednak zaczęto sprawę badać ści­
słej i oto pokazało się, że aresztowani nie są 
żadnymi szpiegami lecz rzeczyw iście studenta­
m i szkoły  technicznej, że aparat radiotelegra­
ficzny b y ł faktycznie skom plikow any, ale" dla- 

: tego, żo zbudowali g o  ow i studenci wedle sw e­
g o  wynalazku, że znalezione „s z y fry "  b y ły  o 
ryle szyframi, że ich policja nie mogła odczy­
tać _  jednak dla m atem atyka czy  f iz y k a b y ły  

■ one zupełnie jesne, gdyż b y ły  ol liczeniami m a­
tem atycznym i. Jedno ty lko zgadzało się 7 od- 

, kryciem  policji a m ianow :cie, że anteny b y ły  
1 naprawdę antenami, lecz zdolnemi przejm ow ać 
i'depesze z najbliższej okolicyr. Na razie obie o- 

fiary  zacofania naszego na polu radiotechniki 
znajdują się pod  kluczem.

s p o r t u

p CR AGO VI A— III KER 1:1 1 2:5. V ~ r—
Mimo braku 7 najlepszycli graczy, którzy n a ­

jechali na Olimp jadę do Paryża, Cracovia kon­
tynuuje sw ój program wiosenny. W  sobotę i nie­
dzielę „odm łodzona" drużyna CracoTii s.ioc-zyla 
zawody z budapeszteńskim III Ner. Młodzi gra^ 
ozo Cracovii okazali się wcale dobrym materjr- 
lem footballowym i w pierwszym dniu potrafili 
w  zupełności dorównać swym przeciwnikom, uzy­
skując wynik remisowy 1:1. Nazajutrz jednakie 
białoczorwoni ulegli zarówno tempu Węgrów', jak 
ich brutalności i pokonani zostah ,5:2. , .(k i

«■ ‘F “ , '* " •*. ■ *■': * •
t .  w y n i k i  k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e ? ?

8 ‘ Warszawa Zawoay w piłkę nożną między ,VVai- 
g z Poznania i Polonią dały 2:2  ̂ (1:1)_

BOJKA W  CZASIE MECZU WE LWOWIE.
Lwów. Zawody między Togonią a budapeszteń­

ską Zugloi dały wynik 2:0 (1:0) na rzecz Pogoni.
Zawody między Wisłą a llasmoneą dały wynik 

2:1 (2:0) na rzecz Wisły. Na boisku pobiło się 
dwóch graczy, mianowicie Rehnan (Wisła) i Schnei 
der (Hasmonea). Sędzia w j  kluczył obu graczy z. 
boiska. Publiczność żydowska pobiła wychodzące­
go z boiska Reimana.

Lódz, 24 maja. Wczoraj od b jł się tutaj march 
piłki nożnej pomiędzy węgierskim Vivo A. G. a 
Ł. K. S. Zawody zakończyły się zwycięstwem Ł. 
K. S. w stosunku 2:1 (1:1).

Łódź, 25 maja. Dzisiejsze zawody piłki nożnej 
pomiędzy Ł. K. S. i Y ivo A. C. zakończyły się 
wynikiem remisowym 3:3 (3:1).

REPREZ. LODZI— REPREZ. W ARSZAW Y 2:0.
Warszawa, 25 maja. (PAT). Dziś rozpoczął się 

wielki tydzień olimpijski zawodami piłki nożnej 
między reprezentacyjną drużyną Łodzi i Warsza­
wy. Zwyciężyła drużyna reprezentacyjna Łodzi w 
stosunku 2.0 (1:0). Obie drużyny występowały w 
osłabionym składzie. Z początku gry 1 zdarzył się 
wypadek. Gracz L. Kubik upadł i złamał rę­
kę. Zastąpił go jego brat. Obie bramki dla Łodzi 
strzelił Koch. Podczas zawodów odbywała się 
składka na fundusz olimpijski.

WOLTERSDORF ZDOBYŁ PUHAR „GŁOSU 
POLSKIEGO":

Łódź, 25 maja. Niedzielny bieg okrężny „Głosu 
Polskiego" zakończy! się po raz trzeci zwycię­
stwem Woltersdorfa (ŁKS). Drugi przybył Podęb- 
ski, trzeci Regal. Zgodnie z regulaminem, Wolters- 
dorf, wygrywając bieg po raz trzeci, otrzymał na 
własność puhar, ofiarowany przez redakcję „G ło­
su Polskiego".

Jak wiadomo, Woltorsdorf jest również zwyeię- 
scą w biegu okrężnych „II. Kur jera Codz.“ .

RUGBY W  POLSCE.
Warszawa, 25 maja. W  dzisiejszych zawodach 

rugby pomiędzy drużyną Orla Białego i I Dywi­
zjonu art.ylerji, zwyciężyła drużyna Orła Białego 
w stosunku 22:10.

WYNIKI MECZÓW PIŁKI NOŻNEJ W  WIEDNIU 
I PRACZE.

Wiedeń, 26 maja. (PAT). Amatorzy— Wacker 
2:0 ęO Oj, W AC— Sportclub 1:0 (0:0), Slovan—  
W AF 5 2 (1:2), Eapid— Viktoria Żiżkov (Praga) 
2:1 (1 :0).

Praga, 26 maja. (PAT). Slayia— Yrsovice 3:0.
OTWARCIE OLIMPJADY EOOTEALLOWEJ.
Paryż, 25 maja. Rozpoczęły się tu rozgrywki 

olimpijskie w piłkę nożną i daiy następujące w y­
niki: W łochy— Ilisizpanja 1:0, Szwajcarja—Litwa 
9:0, Czechosłowacja— Turcja 5:2, Stany Zjedno- 
ozone^-Lolwa 1 :0.

Paryż,1 25 maja. Reprezentacyjna drużyna pol­
ska przybyła tu dziś w nocy  ze Sztokholmu, za 
wyiatkiem ^CikowsłJego, którego oczekują jutro. 
Drużyna^ przybyła w'Ł dobrym stanie za wyjątkiem 
Ginlla i Synowca, którzy są d ość^  uważnie kon- 
tuzjonowaoi.

Paryż, 25 maja. Dziś otwartej tu kongres mię­
dzynarodowego związku piłki nożnej. W kongresie 
zc strony Polski biorą udział dr Cefcnarow .,k;, Ob- 
rubański i dr Szatkowski.

Paryż, 25 maja. W  otwarciu międzynarodowe­
go kongresu związków pułki nożnej wzięło udzua' 
81 delegatów 26 państw. Do Federacji przystąpiło 
sześć nowych związków.- KongTes postanowił p o ­
nownie przyjąć Anglję, Szkocję, południową Wa- 
Iję i Irlandję.

jimHjn~nnnit iimwbiiihif hiih i i iiiihiiiiii irmiin iiiiiirnmmiwmiTnrui i

T E L E G R A M Y
Dyjnlsja nasła ftsiw&Ireua f

Powodem zmcchą ônte t.-u-ae&c anu 
~-pracy >

Warszawa, 26 m aja (A W ). Obiega, tu w iado­
m ość, że poseł R zeczypospolitej P olskiej w Mo­
skwie, p. Darowski, zamierza w dniach najbliż­
szych zgłosić podanie o dymisję. R ezygn ację  p. 
D;',row'śkiego — 'w edle ow ej w iadom ości —  tłó- 
m aczyć nałoży zniechęceniem, spowmdowanem 
niezmiernie trudnemi warunkami pia^.y w  M o­
skwie, czego dowodem  m. in.  ̂ nieu 1 łe p róby  
nawiązania rokow ań ó zawarcie^trał- iatu hau-
iło w e g o ;

n t e k a  K d i p i C I f m i  Polsce
ÎSiewsifca jS«ew&tói» w Parfżu r’ f' '*'if ' ''*V. ’ ̂  '-tog.

.  Paryż, 26 m aja (A W ). K orespondent A gen ­
c ji Vvrschodniej dowiaduje się z dobrego źródła, 
że sfery.'•rosyjskie w Paryżu mają rozpocząć 
w najblif^zym czasie poważną kampanję prze- 
clwjpolską. t h w  *

EUfatjł tkc?.elPE] Rady chrzek.Et  tft

(Telefonem oo  naszego korespondenta^.

W arszaw a, 26 maja. W czora j roznoczęły  się 
obrady R ady  N aczelnej stronnictw a chrześci- 
jańsko-dcm okratycznego przy udziale członków  
R ady  posłów  i senatorów  stronnictwa. Tem a­
tem obrad sprawy aktualno. \V dniu dzisiejszym  
dalszy ciąg' obrad.

OiiadS) c t ó d j f l f n K c - M i i o f f i y c i i  
i e Kjzkć» 2aeGdoa?iti

(Ti lefoncm od naszego korespondenta)^
Warszawa, 26 maja. Dziś rozpoczęły  się o- 

brady delegatów  chrzcścijańsko-narodow ych 
zw iązków  zawodow jm h. Celem obrad jest uni­
fikacja zawodowego ruchu robotniczego, zor­
ganizow anego w  związkach zaw odow ych pod  
patronatem  stronnictw a chrześcijańsko-narodo-

‘  Emisracja źydóB do Palestyny
Warszawa, 26 m aja (A W ). W czora j z dw orca 

i gdańskiego wyjechało do Palestyny około 200 
i  żydów* odnroAyądżanych na dw orzec orzez tłum

około  30.000 osób. Sprzedano około 
13.000 biletów peronowiych 1 około 5.G00 bile­
tów do najbliższych staeyj. ; v*

Ukwiriacja Banku leśnego
(Telefonem od naszego korespondenta>.

Warszawa, 26 maja. Ministerstwo skarbu 
coinęlo udzieloną swego czasu koncesję spółce 
pod firmą: Bank Leśny w Warszawie i rów no­
cześnie zam ianowało komisarza rządowego, 
który będzie likwidował interesy tej instytucji.
Bank L ośn j pokrył dotychczas 60 proc. swoich 
zobowdązań.

H e n r y k  H s S i e n z o H e r n  w  G J a t i s k u
P a d i; ia » is  Gdańszczanom bębenka siow lnfety- 
cznrga. — P rzeciw  togo redza u natrętnym g o ­

ściom  pow .nna się zw rócić  E ols «ca
Gdańsk, 26 m aja (A W ). Bawił tu w  przo- 

jeździe książę Henryk pruski, w itany prz.ez jw ąj m aja przynieść: 859,803.065 zł., doch ody  
przedstawicieli organizacyj nacjonalistycznych  
i zarząd niem ieckiej partji ludow-ej. Przy tej 
sposobności ks. H enryk w yrazi! zadowolenie z 
powodu wierności Gdańszczan dla idei niemiec­
kiej i polecił przesłać całem u Gdańsko5vi p o ­
zdrowienie, zalecając mu cierpliwmść i w ytrw a­
łość. P rzyszłość bowiem  przyniesie Niem com  
spełnienie wszystkich nadziei.

Preliminarz budżetowy
(Telefonem od naszego korespondema).

Warszawa, 26 maja. W  dniu 'dzisiejszym 
odbędzie się posiedzenie sejm ow ej kom isji bu­
dżetow ej, na którem  gen. spraw ozdaw ca poseł 
Zdziechowski przedłoży sprawozdanie z ca ło ­
kształtu budżetu i ramowmj ustaw y finansow ej. 
Jak słychać, preliminarz budżetow y opraco­
w any przez kom isję ww kazywać będzie deficyt 

D eficyt ten jest ty lko pozorny, a spow odo­
w any został tern, iż komisja budżetowa zbyt 
nisko szaco5vała dochody poszczególnych dzia­
łów gospodarki państw'05vej, a zwłaszcza mi­
nisterstwa skarbu.

Warszawa, 26 maja. Preliminarz budżetow y 
na rok 1924, w edług uchw ał kom isji budżeto­
w ej przedstawda się w  sposób następujący: 

D ochody zw yczajne adm inistracji państwo-

R f i z s t r z e l a n l e  m o r d e r c ó w

Lublin, 26 m aja (A W ). Stracono tutaj ska­
zanych na karę śmierci przez rozstrzelanie wy­
rokiem sądu doraźnego Władysława Kęsa i Jó­
zefa Stępowskiego za dokonanie morderstwa.
Prośba o ułaskawienie została przez p. prezy­
denta odrzucona.:T »*. -W-

Śmierś w ;z;leżosh«Q sosputnrus
M oskwa, 26 m aja (A W ).  W  Omsku skazano 

na karę śmierci inżyniera Jacobsona, dyrekto­
ra kopalni miedzi za to, iż powdadanrał właści­
cieli kopalń, mieszkających w Anglji, o stanie, 
w jakim znajduje się kopalnia.

DZIAŁ GIEŁDOWY
Krakowska giełda pieniężna

Kraków, £6 maja,

B o l a r ..............................................  & 21-5-207,
F u n t s t e r H u t r ....................................  —
K o r o n a  c z e s k a  (za 100) . , —
F r a n k  Srane, (za 100) . . . .  —
N. J o r k ..........................................  E 20—519'/,
Ł c .id y n ..........................   2271
Z u r y c h  (za 100) . T ?  , \ . . 92 3 5 -9 2 1 5  t
S»aryŁ (za 10 ') L>................... —
IK rd jo la n  v  . —
? r a 3 a  (za 100) 15 3lł -3  Kf-35
.W S e ó e ń  (za 1 0 0 X 0 0 ) 7  37—7-3G1/,
B r u k s e l S a .................—
A m s t e r d a m .......................... ' • • “

Csiiufi kursowa giełd? krakowskiej

in dzjyycza jn e  374.042.603 zh, w ydatki zwrj -̂ 
czajne admin. państwowe j 1.247,780.051 zł., 
nadzw yczajne w ydatki 233,448.456 zł.

Przedsiębiorstwa państwow e, doch ódv  zw y­
czajne 99,708.582 zł., w ydatki zw yczajne

SPRAW A DODATKU MIESZKA NIOWEGO.

Przed przystąpieniem do sprawozdania posła 
7dziechowrskiego kom isja uchwaliła projekt u- 
stawy o nowelizacji do ustawy uposażeniowej 
dla pracowników państwowych i zawodowych 
5vojskowych. N ow ela ta zapewnia pracownikom  
państw ow ym  i wmjskowym dodatki mieszkanio- 
5ve. Przeciko p rojek tow i ustaw y występow ali 
43.840 zł., w ydatki nadzw yczajne 101.321.650 
złotych.

M onopole, doch od y  zw yczajne 89,015.000 zł.
Zestawienie ogólne przedstawia się w ięc: ad ­

ministracja państwmwa, przedsiębiorstwa pań­
stw owe i m onopole: doch ody  zw yczajne
1.048,526.647 zł., nadzw yczajne doch ody

374.042.603 z ł . razem  doch od y  zw yczajne i nad 
zw yczajne 1.422,569.250 zł.

Adm inistracja p*Bfctwowa, przedsiębiorstwa 
państwmwe i m onopole w ydatki zw yczajne 
1.247.823.891 zk, nadzwweznjne w ydatki 
334,770.106 zh, razem 1.582.503.997 zł.

W ob ec tego deficyt budżetow y w yniesie zgó-. 
rą 160 m iljonów ztotych. 
posłow ie Śliwiński i Rom ańczuk. Następnie 
przystąpiono do rozpatrzenia projektu ustawy 
o dodatkach  m ieszkaniowych dla em eryiów . —  
Frzeciwdro projektow i temu wystąpili również 
posłow ie: Ł ypacew icz, Śliwiński oraz R om ań­
czuk. W  rezultacie komisja projekt ustawy o 
dodatku dla emerytów odłożyła do załatwienia 
całokształtu bud żerowego.

ProleRf uśtutóy a  sprc»Ie durda 
z łaski

(1’eiefonem od naszego korespoEdental.

Warszawa, 26 maia. Prezydjnm  R ady mini­
strów przedstawiło Sejm ow i projekt ustawy o 
darach z łaski. W edle projektu  tego, osoby, 
które p o łoży ły  zasługi dla państwna w zględnie 
z innych p ow od ów  mogą oirzymać z funduszów 
państw'05vych ''ednorazwe lub stałe zaopatrze­
nie. Przyznanie tego znoptrzenia następuje w 
drodze zarządzenia prezydenta R zeczypospolite j 
na zasadzie u c łw a ly  R a dy  ministrów’- na w n io­
sek w łaściw ego, ministra, a za zgodą ministra 
skarbu. Ustawa ta w razie uchw alenia w e j­
dzie w życie z dniem ogłoszenia i obow iązy­
w ać będzie w  całej Polsce. W  ten sposób w r 3 
rówmana zostanie luka,jaka istniała w usta* 
w odaw stw ie naszem co  do zapoatrzenu  na sta­
rość ludzi, k tórzy zasłużyli się dla państwa, a 
k tórzy  nie byli pracownikam i państwowym i.

PsiataK nasięsMą I liHcrziufu
Poważne przesilenie na stanowiska prezydenta 

republiki we Francji
(Telegram własny „Nowej Reformy")* >

Londyn, 26 maja. „D a ily  T elegraph" dow ia­
duje się, że angielskie koła  polityczne są w  po­
siadaniu in form acyj, Ś5viadczących, iż zmiana 
'zadu we Francji pociągnie za soną poważne; 
przesilenie wewnętrzne.

Herriot pod żadnym warunkiem nie zgodzi 
się na mieszanie się prezydenta Millerandź. do

finansowej polityki rządu, Następstwem  tego 
jest nieuchronne przesilenie na stanowisku pre­
zydenta rzeczy pospolitej. Po rozm ow ie między 
Domerguem a Herrioiem, wyłoniła się możli­
wość kandydatury Paimevego na stanowiske 
prezydenta republiki.

------------------- oo------------■-------*

zainteersowanie. Płacono za Jaworzno dr. 25, gr. 
21‘25—21, Lon 1— 1*05.

2 S  n m ja  1 9 2 4  r .
W ztot.yeh
Transakcja

Akc]& bankowe:
Pol. Bank przeiB. I—VIII 
Bank Hipoteczny I—VIII 

, Małopolski . . . . 
kiem. Bank '. red. I —IX 
Powsz. Bank kred. I -V  
Akcyjny Bunk zW. I IN 

Bank Kolneijialny I—17
1 +  ' '** T X• Eank z w. Bp. zar. i— v •

j ** ■
Akcie Tow. handlowyek: 
Pol. Iow. nandlowel—*
Iinpex i —V ....................
Pharma I—I I I ................
Bracia Rolniccy I . . * 
Polski Glob I—IV , , • 
G. Hartwig I—V , . . 
Żegluga Polska I—HI .

dziś

0-40—0-39

0’90—0 95 
C-l(5

4’65

0-40—C-39

P25 —1-20 
0-15 
C-29

11'30 
0-70-0  57 

0 48

0-83

30-00—20-25 
E-65-5-60 
2-54—2-55

Akcje Tow. przemysłowych.
Zieleniewski I—IV . . .
Oegielski I—IX  . . . .
Parowozy I—HF , . • .
Antomotor I —II , • . .
Potęga I — H U . , , , .

f  Lemiesz I- 1 Y ".
rzeDinia I— IV 

T>ocisk I—HI 7 '7"V . \
>. liórka I— I I I . :

Siersza I—IV W. .
Tepege I—IV , ■ ■ • ■
Gazy ziemn1: I—II , , ,
Polaka Nafta I—III . .
Poknoie I *
Oikos I—IV
Pezet I—I V .....................
Strug I .............................
Syndykat koszvk. I—HI 
Tłuszczo Trzebinia I—II 
Krakus I—VI . . , . •
Chodorńw I—V , .  .  •
Ćmielów I—II . • . • •
Elektiow. Siersza I—IV 
Ryngraf I—II . . , • •
Niemojowski I .................
Kapelusze Myślenice . •
Rolin, ZieliuBki i Ska .
Terropol . I , , .  .
A. Piasecki • . ■ . . •
Chybie
Lud.' Zakł. Garb. '%  • •
AzOt * ' a a a <  a a , ,

Kraków, 26 maja. 
(W. S.) Obraz dzisiejszego zebraniu giełdowego 

bez zmiany. Akcje spadają nadal, obroty minumJ-

10-90-1075 
0-62—0-65 
0-44—0-43

Ar
0-78-C-80

40-23—20-40 
5-b0—5-54 
2-50—2‘55

0 53 
O-ól

1-50

5-50 
1-25-1-09 

6*20 
0-90—0-92 
C-32—0-?8

7*25—7*35

23 maia

0-41-0-43

0-93—0-95
0-I5-OC6

5-75

0-41-0 42
"*■ V

1-30-1-35 
010

2-00

1-50—1*10
5-25—5*35
1-00—0-95

0-65-U-70

7-90-800
10-IJ0

OGRANICZENIE DNI GIEŁDOWYCH W  KRA 
KOWIE.

Zc względu na słaby ruch, jaki od długiego już 
czasii panuje na naszej giełdzie —  w sferach fi­
nansowych lansowany jest projekt ograniczenia 
dni giełdowych w Krakowie.

W  sprawie tej odbędzie się jutro posiedzlenic 
rady giełdowej pod przewodnictwem prez. Epstci- 
ri a. -

Jakikolwiek będzie wynik jutrzejszej konferen­
cji, uważamy żc ograniczenie dni giełdowych w y­
woła jeszcze większą derutę akcyj — poza tern, że 
drobni posiadacze akcyj wydani zostaną na łup 
operującej spekulacji.

Warszawska giekla pieniężna
W a r s z a w a , 28 maja.

D o la r y  S t. Z fr d n . . . . . . .  5-18’/*
K o r o n y  c z e s k ie  .  ................  —
F ranie kra tu, .
B elg ija  . . . . .  
ihlitlandju . . .
L o n d y n  . . .
N ew  J o r k  . . .
P a ry ż  . . . . .
P r a g a  . . .
S z w a jc a r ja  . . ,
W i e d e ń ...............
W ło c h y  . . . . .
S z to k h o lm  . . .
B o n y  z ło t e  . •
F r a n k  z ło t y  .
M il jo n ó w k a  . .
P o ż y c z k a  z ło t a  
*o  ły c z k a  d o i .

F r a n k  s z w a jc .   ................  —

Papier) dywidendowe w Warszawie
z dnia 28 maja 1924 r.

24-27-23-98

22-55-22-45 
5-WJT,—5-18 

28 35 
35-30 
91-60 
7-327,

137 42) 
O-63-070

0 -4 0 -0 * 5
750
2-93

Zurych, 26 maja. (PAT). Otwarcie giełdy. Ho- 
land ja 211*25, Nowy Jork 566*25, Londyn 24*60, 
Paryż 30*55, Mc-djolan 25, Praga 16*70. Budapeszt 
0 ‘0065. Bukareszt 2*65,
4T0, Wiedeń 0*0079 3/4.

Bial ogród 6*9734, Sof ja

ne. y ..sff
Waluty i dewizy nieco słabsze. *4 . ':■} ¥■ ■
Akcje na pbgiełdziu w zupełnem zańiedban:u. 

Zaledwie dwa gatunki papierów wywołały jakieś

W .iłotych
A K C J E : Transakcja

B a n k  H a n d lo w y  . . . . . . . . 5-26
B a n k  Z w . S p . Z a v m. . . . . . 3-75—3-85
C e g ie ls k i 053
P a r o w o z y  ................ ... 0-32-0-40
S t a r a c h o w ic e 2-53
Z ie le n ie w s k i —
Ż y r a r d ó w 4300 -4 2 0 0
E la b e rh u sch 6-20
IMafla P o ls k a  • • • • • • * • * • —
S p ir y tu s 1-50-1-40
C fiiod orów 4-60-4  40
Ć m ie ló w 0-90
K o b e i . . . . . i i i ł i i i * ! 1-25-1-39
B a n k  P r z e m . L w ó w  . . . . . . 0 35
B a n k  M a ło p o ls k i —
T r z e b in ia  • • • • • • • • • • • ■ —
U rsu s a '
K r a k u s  • • • • « • • • • • • • * —
T e p e g e  * « . r —
P o w s z . B a n k  K r e d . . . . . . . —
Z ie m s k i  B a n k  K r e d .,* —

| --------- A, Qal U
Wiedeń, 26 maja. (Teł. wł.) Fcjzątkow c kursy

papicrón polskich w tysiącach kc on: Karpaty
212, Śląski Banit Eskontowy 7*2, Bank H totecz- 
ny 14, Goleszów 1060, Siersza Górnicza 70 Sile­
sia 20, Fanto 270, Lumen 13*5, Nafta 324, Schod­
nie? 880. — 7- U

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od Redakcji).

r>37. I G N A C Y  B E T T B R
ordynuje jak w latach ulreglych 

w Z.I»i.jISY -  W illa „ k  BA K U Ś". 711

P r e f e k t  z i * ń z z i

a/sęiSaSesycS*
Organizacje urzodnieze w W arszawie otrzy­

m ały inform acje, że z zapoczątkow ania grupy 
posłów  sejm ow ych opracow any jest projekt no­
wego systemu obliczania uposażeń funkcjona­
riuszy państwowych w  tern znaczemu, że wszel­
kie mnożne, jako n ieodpew iadające now ym  wa­
runkom  ustabilizowania w aluty polskiej mają 
być skasowane a ustanowione zostaną ryczał­
tow e ogólne sum y dla poszczególnych  katego- 
rvj rangi płac.

P rzy  tej now elizacji ma b y ć  zwiększone upo-i 
sażenie dla urzędników  w yższych  grup, które, 
w edług opm ji w n ioskodaw ców , otrzym ują za 
sw oją w iedzę i pracę zbyt niskie uposażenie.

KetastrofŁ wojennego samolotu 
hiszoańskiego

Melllla, 26 m aja (P A T ). A eroplan hiszpański 
spadł na terytorjum  powstanczem Trzech ofi­
cerów poniosło śmierć

Po zamknięciu kronikic
ŚMIERĆ NA ULICY KASJERA BANKU POL* 

SKIEGO. Ze Lwowa donoszą, że na ulicy Rzeź- 
nic.kioj zmarł nagłe kasjer Bariku Polskiego, 48- 
lctni Leopold Fleischmann.

NOWA KATASTROFA LOTNICZA W  W A R ­
SZAWIE W  sobotę m. stacji w Rembertowie 
w południe, stała grupa oficerów, szykujących się 
do odjazdu do Warszawy. Wśród grupy stal młody 
przystojni kapitan i z ożywieniem opowiadał zacie 
kawionej grupce ofi.eróu o lotnictwie.

Był to zapalony' lotuik 25-letn' Bronisław Wą- 
sowski. który spieszył się na pociąg, a i  pociągu 
na lotnisko w Mokotowie, gdzie rnuł dokonać 
mz!otó\> Fakiyczuie o godz. 1*50 po południu ka­
pitan Wąsow.-ki przybył na. lotnisko mokotowskie 
i kazał sobie wyprowadzić samolot „Bałiła" fa­
bryki Flaga i Laśkiew^ z w Lublinie.

Wfwpwąki, obejrzawszy* ap.arat, wsiadł weń i z 
uśmiechem puścił w rueb motor maszyny, jednak­
że już po kilku minutach (Berswuj,my z przera- 
żeiaem zauważyli, że „Balila" wuaz z kapitanem 
Wąsowskun poczyna szybko opadać. Był to ka­
tastrofalny lot ku ziemi.

Niezwłocznie wyruszono ku miejscu kata.stro’ y  
na samochodach. Po peumym czasie koło fortu 
Sakow i oo znaleziono zupełnie strzaskany aparat, 
w gruzach którego leżał m artw y  kapitan \\ ąsow* 
ski.

Przyczyną katastrofy była wina młota, k :óiy  
stracił panowanie nad motorem.
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>zlał eko
Diarjasz ekonomiczny

—  P. K. 0. obniża z ćriie.n 1 cz e rw ca  pro­
w izje od przekazów czek ow ych , opiewających 
na snraę ponad 5Q0 złotych do 2 pro mille, od 
sumy do 5CO z’ ofych do 3 pro' milio.

—  Na w yw óz trzody c liiawnej z Polski zgo- 
Izif się kan ią t ekonomiczny Rady ministrów. — 
■'•płata wywozowa 3 zi. od sztuki.

—  W nio3 ek w spraw ie zezw alania na w y­
wóz zboża bez Ograniczeń opracowuje g ówiry 
urząd przywozu i wywozu.

ZiotowB bony skarbow a, od 103 zi zwyz 
Przyjmuje Bank Potski pod zastaw pożyczek, ndzio- 
lacych do wysokości minimalnej v.artości bcnó.? 
przy 1 0 %  w stosunku rocznym.

—  Rokowania w Warszawie w sprawia obn i­
żenia ptao robotnikow  w ciężkim  przem yśle

1 górnośląski Tl nie doprowadziły do Ko nkr e t nych  
wyników. Woiwc tego rozpoczn i sio \vj poniedzia­

łek 26 b. -ni. w Katowicach ponowne obrady ko­
misji a r b i t r ow oj  poi przewodnictwem delegatów 
rządn.

—  Polskim koncernom  w ęglow ym  id a lo  się 
uzyskać ra  targach rumuńskich w zakresie do­
stawy węgla, stanowisko dominnjąee.

—  Eksport w ęgla z polsk iego G. Śląska do
fi.em eo zmniejszy! się z 700.00J ton miesięcznie 
na 400.000 ton.

—  Werifug raportow  Oddziału Banku Pol­
sk iego, do dnia 20  b m. sprzedano obligacyj 
iO -procentow ej pożyczki kolejow ej na ogólną 
sumę 16,015.110 zł.

—  Złdty polski nie jest dotąd notow any na 
giełdzie paryskiej, nie znany jest również w obie­
gu i nie przy jmowany przez banki. Pierwszo no­
towania złotego pojawić się ma giełdzie dnia 
1 lipra b. r.

—  Szereg banków w  Hamburgu n. p. „H ui-
sab-n", „Elbebank", „IlamDurger-Prwat Baiik" 
źawiosiły wypłat? z powodu strat, poniesionych na 
spekulacji na zniżko franka francuskiego.

—  Strajkujący górn icy  w  zagiębiu Ruhry
nie pozwalają na wykonywanie niezbędnych robót.

—  D yrekcja kolei czech osłow ack ich  wprowa­
dza sezonowe letnie, zniżkowe taryfy kolejowe dla 
węgla, celem odciążenia w jesieni przowozów ko­
lejowych. 1’owiuniśmy wykorzystać tę ulgę.

—  „C orriere M arcan tle" danosi, że w ioska 
grupa przem ysłow a zam .erza za iożyć w  P olsce
fabrykę parowozów oraz materjałów dla kolejek 
wąskotorowych. Jest to wynik zbliżenia gospodar­
czego Włoch do Polski.
ł

Gasncdarka fa a s a w a  na eolskich kolejach 
państwowych, a przesilsnia gospodarcze

t  Polskie koleje państw ow e osiągnęły 'poraź 
)i er wszy od r. 1318 w kwietniu a. r. pewną 
nadwyżką doch odów  nad rozchodam i, przyczem 
jednak należy zauw ażyć, że inw estycje były  
w  tym  niesiącu ogrom nie ograniczone a te, 
które zostały wykonane, zostały pokryte z po­
m ocą wpłaty ze skarbu państwa w wysokości 
około 5 m iłjonów złotych. Na to skarb państwa 
uplasował w kwietniu pożyczki kolejow ej za 3 
m iijony złotych mniej w ięcej. E fektyw na do­
płata wynosi zetem 2 m iijony złotych.

W  tej sytuacji, o ilo kole je  przeprowadzą 
program oszczędnościow y w należytym zakresie, 
zwłaszcza odnośnie do wydatków  personalnych),

(na co niestety pod obecnymi rządami m o Dar 
(Izo się zanosi), to będą m ogły nietylko pokry­
wać same część swoich inw estycyj, lecz także 
obniżać stopniowo taryfy, co za względu na 
obecno przesilenie w życiu gospodarczem  by­
łoby bardzo doa.osłą ulgą.

)Y  każdym razie stan obecny przedstawia 
ogromny postęp w porównaniu ze stauem jeszcze 
z guidnia 1023 r., gdzie wydatki na kolei sta­
nowiły 5 0 %  wydatków państwowych, a deficyt 
kolejow y był wyższy r iż  w piyw y z podatków!

M yśląc o polskich kolejach państwowych na­
leży zawsze pamiętać, że rząd Mussoliniego prze­
prowadził redukcję personala na kolejach w ło­
skich o 2 5 %  bez żadnej szkody dla interesów 
kolei oraz klijenteli. Przy te* sposobności jednak 
niestety mu»i się pamięt tć o lem, że rządy w  na- 
szein kolejnictw ie spoczyw ają  przeważnie w  rę 
kacb ludzi ze szkoły  rosyjsk iej, R osyjskie sy 
stemy były w najrozm aitszych dziedzinach za­
wsze „surowe** i „szerokie1*. R osja miała za­
wsze skłonność do marnotrawienia sił ludzkich. 
Trudno tam była się nauczyć „różniczkow ania" 
i oszczędzania w drobiazgach.

Te w łaściw ości szkuły rosyjskiej odbija ją  s,ę 
teraz bardzo ujemnie na kole jn :ctw :e polskiem. 
Stąd pochodzi między innemi, że system taryf 
tow arowych jest u nas bardzo snrowy i n :e 
dość zióżniczkow any. Na tem też polegają nasze 
wątpliwości, czy uda się przeprowadzić program 
oszczędnuści personalnych w potrzebnym roz­
miarze. Boba.

MiedjstatRczna ęięstość sisc;
P, K. 0. w Polsce

(rb.) W  dum 31 grudnia 1923 r. jeden urząd 
pocztow y czynny dla P. K O., przypadał na 137 
Kim. kwadr, i miał do obsłużenia 10.500 mie 
szkańców. Stan sieci urzędów pocztow ych w in ­
nych państwach, po nadających pocztow y obrót 
czekowy, przedstawia się o wiele korzystniej. 
T ak  np. Szw ajcarja  posiada 25 urzędów czeko­
wych a urzędów pocztow ych, czynnych dla obrotu 
czekow ego 3929, przy obszarze 41.389 klin. 
kwadr, i zaludnieniu 3,887.352. W ob ec tego 
wypada jeden urząd pocztow y na 10,5 kim. 
kwadr, i 990 mieszkańców. Czechosłowacja po­
siada jeden urząd czekow y w Pradze, a liczba 
urzędów pocztow ych, czynnych dla obrotn cze­
kow ego, wynosi w Czechosłowacji 3787. Obszar 
Czechosłowacji wynosi 142 070 kim. kwaar., za­
ludnienie —  13,611.349. W obec tego jeden urząd 
pocztow y przypada tam na 37 5 kim. kwadr, 
i na 3.600 mieszkańców. W łochy posiadają cztery 
urzędy czekowe, a urzędów pocztow ych, czy n ­
nych dla obrotu czekowego, 12.000. + Obszar 
W łoch -wynosi 315,965 kim. kwadr., zaludnienie 
3S,835.941, w obec czego jeden urząd*pocztowy 
przypada tam na 26,3 kim. kwadr, i 3240*m ie- 
szkańców. - T  *.•

Porów nanie,tych liczb uwydatnia słabość sieci 
urzędów  pocztow ych w Polsce. co* z konieczności 
o ib i ja  się ujemnie na całokształcie prac P. K. O.

Ze względu na niedostateczną sieć komuni­
k a c ji pocztow ej, Pocztow a Kasa Oszczędności 
uruchamia oddziały prowincjonalne; oddziały te 
częściow o w yrow nyw ują b .a k i sieci uizędów 
pocztow ych  i przyspieszają lokalny obrót pie­
n iężny. Dalszem wyrównaniem braków komuni­
kacyjnych  byłoby telegraficzne przekazywanie

? Maszyncnjisfrz, m aszyLisła,
palacz, do kofłó-y, maszyn, pa­

rowozów, munter, (Husarz maszy­
nowy, zna się na cioktryce, prak­
tyczny, trzeźwy i energiczny, obej­
mie posadę. Zgłoszenia pisemne do 
Admin. „Nowej Rerormy" pod: 
„Mm“. 815

^ u ch a lta r -b iię sn s ls ta , rutyno 
tS wana ='ła, .zdolny korespondent 

pois»o niemiecki, poszukuje posady 
ewehtuainie Kontrolori l"b kasjera 
w przedsiębiorstwie przemysłówem 
lub zarządzio dóbr, Zgłoszenia: 
Binro Stattera, Rynek 8, dla „ lo -  
stęp" 17628. 814

c pł-szjał Garnitur k ieb ow y
wiedeński, używany leoz w do-, 
n stanie, -o  sprzedania. Wla, 

domośó: M. Bardach,' Fraków, ni. 
Florjańska lć .  ' 825
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zawiadamia niniejszem, że na zasadzie uchwały W a'nego Zgrom adzenia akcjonarjuszy 
z dnia 19 gindnia 1923 r., zatwierdzonej postanowieniem ministerstwa skarbu w porozu­
mieniu z ministerstwem przemysłu i handlu z dnia 9 go marca b. r., przystępuje do pod­
wyższenia kapitału akcyinego z sumv

1.000,020.000 tsiAp. n® 3.571,500.000 mkm
przez podniesienie imiennej wartości sztuk 3,571.500 akcyj z 28*) rakp. na 1..000 mkp- 
za sztukę, a to drogą wpłaty przez poszczególnych akcjonariuszy po 720 mkp. na każdą akcję. 

Równocześnie podwyższonym zostaje kapuał akcyjny batutu z sumy

3,571,500.000 mh®. na ©.009,000.000 mkp.
czyli o 2.429.500.000 mkp. przez emisję nowych sztuk 2,428.500 pełno wpłaconych akcyj 
po l.OCO mkp. im., wart., w ten sposób, że now y kaDitał akcyjny banku wynosił będzie 
6.u00,000.000 mkp., a rozłożonym zostaje na sztuk 6,000 OuO akcyj banku po 1.00 mkp. im. wart. 

W arnuki wspomnianej emisji przedstaw iają się jak  następuje:
1) Dotychczasowym  akcjonarjuszom  przy­

znaje się prawo poboru w ten sposób, że za 
2 dawne akcje pobrać mogą 1 nową.

2) Kurs emisyjny nowych akcyj wynosi 
0'25 zł za sztukę, równych %  fr. zł., płat­
nych w markach polskich, według kursu giełdy 
warszawskiej franka złotego. Z  pobranye.ii 
kw ot przeznacza się l.OoO mkp. na kapitał 
akcyjny, 720 mkp. na dotacją funduszu uzu­
pełnienia Kapitału akcyjnego do l.OOC mkp. 
imiennej wartości, 4 290 mkp. na pokrycie 
kosztów kon fekcji i pudatku giełdowego, p o ­
została zaś nadwyżka, po pokryciu kosztów, 
związanych z emisią, wcieloną zostanie do 
specjalnego funduszu rezerw ow ego.

3) Prawo poboru zgłoszone i  wykonane 
być może w ciągu 1 miesiąca od daty ogło­
szenia w „M onitorze Polskim ", pod rygorem  
utraty tego prawy.

4 ) A kcjonarjusze, pragnący w ykonać na­
leżne im prawo poboru, powinni w powyższym  
czasokresie przedłożyć stare akcje, celem stwier­
dzenia przysługującego im prawa poboru I uwi­
docznienia na nich wykonania egoź, poczem 
akcje zostaną zwrócone.

5) Przy zgłoszeniu uiścić należy gotów ką 
całą cenę kupna.

6) Na uiszczoną wpłatę wydawać się będzie

tym czasow e potw ierdzćifa  kasowe, na wyko-, 
nany zaś pobór w edług fachunku ciężącego 
listy przydziałowe. Oryginalne akcje wydane 
zostaną po skonfeKcjoilotvaniu za zwrotem 
kw itów  kasowych, Względnie listów  przydzia­
łow ych.

7)  Nowo emitowane akcje uczestniczą 
w  zyskach banko od dnia 1 stycznia 1924 r 
i od tego dnia pod względem praw, przysłu­
gujących  akcjonarjuszom, zrównane zostają 
z akcjam i poprzednich em.syj.

8)  R epartycji tych akcyj, na które dotych­
czasowi akcjonarjusze z tytułu posiadanego 
prawa pierwszeńsrwa nie zapiszą się, dokona 
Rada zawiadowcza Według swego uznania 
i określi ich kurs emisyjny, k tó ry  jednak 
nie może być niższy od ceny emisyjnej.

9) Prawo poboru wykonanem być może: 
w  K ra k o w ie : w Zakładzie centralnym banku.

Ry nek głów ny L .‘ 25, 
w Oddziałach Banku M ałopolskiego:

w  W a rs z a w ie , w  Ł o d z i,  w e  L w o w ie ,  
w B ie ls k u , w  T a r n c w ie , w  R z e ­
s z o w ie , w  S ta n is ła w o w ie , w  J a ś le ,

w  z .a k o p a n e m ,  ̂
w  W ie d n iu :  w Powszechnym Aastrjackim  

Zakładzie K redytow ym  Ziemskim (A )lg. 
O oitcrr. Bodeu-Credit-Anstult). 827 i  2
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wpłat i wypłat. Narazie P. E. O. wprowadź.ła 
telegraficzne przekazy, i wpłaty /' pomiędzy Od- 
dżiaianu’ P. K. O. Czyniono jz.aś są starania, 
a jy “ v/|%;ty i przekazy telegraficzne m ogły być 
uskuteczniane % zeź  w szystkie urzędy pocztow e 
w  państwie. Starania te narazić pom yślnego 
skutku mo osiągają, ze względu na to , iż urzędy 
pocztow e nic są  jc s z tz o  należycie da tęga ro ­
dzaju czynności przygotowane.

polska w  Konstantynopolu
W  sprawia wystawy polskiej w Konstantynopola 

powrócił s Konstantynopola do Wa-szitwy delegat 
komitetu wystawowego, Władysław Gejsztor Ceiem 
wyjazdu p. Gejsztora było poczynienie na miejscu 
niezbędnych przygotowań do wystawy. Termin 
otwarcia został nieodwołaluio wyznaczony na 12 
września b. r. ITystawa odpędzie się na uzyska­
nym na ten cel od rzpiu tureckiego terenie Top 
Hand, położonym na samym brzegu morskim, t.uż 
okok portu, teren jest bardzo obszerny i wy godny. 
Prace nad uporządkowaniem terenu już się rozpo­
częły. Niebawem rozpocznie się budowa kilku 
wielkich pawilonów, podczas gdy gros wystawy 
mieścić się będzie w bulynkack, znajdujących się 
obok fabryk amunicji. Ogólna przestrzeń terenu 
wynosi około ] 5.000 m2.

Z syndykatem hoteli w Konstantynopolu zawarta 
została n:nov>a, zanewniająca umieszczenie na czas 
wystawy dla 500 osób, przybyw ających  z Polski, 
przyczem całkowite utrzymanie z pokojem koszto­
wać ma w ‘ pierwszorzędnym hotelu, zależnie od 
pokoju i utrzymania,’" od 4 do 6 funtów tureckich 
(10 do 15 złotycii). Kwestja transportu ekspona­
tów została załatwiona już w drodze uruchomienia 
specjalnych pociągów wystawowych, Tabory, do któ- 
rych-to pociągów d istarczą krajoue fabryki wago­
nów i parowozów. Zainteresowanie wystawa polską 
w Turcji (jest barzzo duże. Sfery handlowe
w Konstantynopolu u r z ą d  .ają na wystawie‘wtasnym 
kosztem osobny pawilon turecki, w którym wysta­
wią wzory surowców tureckich.

O zmianę ta ry f drzewnych
Komitek taryfowy państwowej Rady kolejowej

zdecydował się przeprowadzić gruntowną rewizję 
ustroju taryf drzewnych, celem przedłożenia sto­
sownej propozycji mhiisterstwu kolei żelaznych
i w zwołanej w tym celu konferencji przez naczel­
nika wydziału komunikacji, p. Chodkiewicza, w któ 
rej wziął udział również dr Battaglia, delegat 
Rady związku przemysłowców w Krakowie ' —  
ucnwalono zaproponować konrtetowi taryfowemu 
państwowej Rody kolejowej zmiaoy w dawnej 
taryfie

1 tak obecnie obowiązująca jelnoUta taryfa na 
wszelkie rodzaje drewna, mianowicie w obrocie 
wewnętrznym taryfa wyjątkowa Nr 3, a w ekspor­
cie 1 aryfa wyjątkowa VUI ma byc zastąpioną 
czterema'nowemi taryfami:
Ł  1) Taryfa najdroższa bydzio obejurnwała mater- 
iały ' 3*?e ue, tarte i ciosane w obrocie wewnętrz­
nym, a staw kibędą  odpowiadały stawkom klasy 
VIII., powiększonym o 15 proc. przy odległościach 
do ICO km. o 12 i pół proc. przy odległościach 
do 200 km., o 10 proc. przy odległos ;iacli do 30 km,

’ 2) Taryfa tańsza, obejmująca materjały tarte 
i ciosane oraz kloce w eksporcie do wszystkich 
stacji granicznych nie wyłączając, jak obecnie, 
Grajewa, Stawki ttij taryfy będą odpowiadały obec­
nym stawkom klasy D) z podwyżką 15 proc. do 
300 km.

3) Kloce do tartaków w obrocie wewnętrznym 
oraz podkłady koi jowe, slipry i kloce belgijskie 
zarówno w obrocie wewnętrzym, jak i w eksporcie, 
stawki, jak dopiero co podano w punkcie pod 2) 
obniżone o 15 pro-ent.

4) Kopalniaki,^ slupy telegraficzne, papierówkę, 
i drzewo opałowe, zarówno wewnęlrzuym jak i 
w eksporcie. Tu miałyby' znaleźć zastosowanie 
ebeere stawki klasy E).

Nadto dr' Baiuigńa postawił wniosek, by polskie 
koleje jparistwowe^ jak najprędzej porozumiały się 
z kolejami 'niemieckiemi o Stworzenie taryfy związ­
kowej dla eksportu drzewa z Polski do granicy 
nienrecko-francuskiej i niemiecko-b'elg!jskiój. Obec­
nie transport wagonu 15 tonnowego z odległości 
650 um. do Gdańska i stamtąd do Autwerpji lub 
Hawru kosztuje wraz z wszelkiemi bocznsmi ko­
sztami około 29 funtów, do granicy alzackiej około 
33 funtów. Otóż tę różnicę 4 funtów powinny wziąć 
na siebie koleje polskie i niemieckie w stosunku do 
długości przebiegu, tak ażeby dotarcie do granic 
Francji i Belgji kosztowało na to samo drogą lą ­
dową co drogą morską. Należy przypuszczać, że 
w ślad za tem przedsiębiorstwa okrętowe na prze­
strzeni Gdańsk porty francuskie i belgijsitie^obuiżą 
stawki.

Bardzo energicznie domagano się też zaprzesta­
nia bojkotowania przez Polskie Koleje Państwowe 
Królewca, gdyż system ten jest zabójczy dla całej 
produkcji drzewnej w Wileńszczyźnie. O ile w pol­
skich taryfach eksportowych Grajewo będzie tiak- 
towauo podobnie jak wszystkie inno stacjo grani- 
czno, to transport z pótnocno-wschodńioj połaci 
Polski do Królewca będzie bardzo tani. Nie można 
i o tem zapominać, że koszta miejscowe (fob) 
w Gdańsku są znacznie wyższe n!ż w Królewcu. 
Przy tej sposobności domagał się dr B; itaglia (zgo­
dnie z pisemnym wnioskiem reprezentanta Wileń* 
szczyzny p. Wańkowicza), by jak najprędzej otwarto 
punkt graniczny w Raczkach na ńnjl kolejowej 
Raczki— ItargraDowe, co ukróci drogę do Królewca 
i Tylży na polskiej przestrzeni o 50 km, a na 
niemieckiej o 75 km. Z aprzestanie bojkotu Królewca 
ściągnie na nasze linjo kolejowe znaczniejsze tran­
sporty tranzytowe drzewa rosyjskiego, co dla finan­
sów kolejowych chyba nie jest obojętne.

Kror.:ka ekonorr e /n a
Z KOMITETU EKONOMICZNEGO RUDY ŃENi- 

STROW. ęZamówieniahńaterjału lolojowego. —  Obni­
żenie ceny mąki i pieczywa o ""7%. ' —  Utrzyma- 
nie'opłat w y w o z o w y c h ) . . :>% % % ;. f- 

'  Komitet ekonomiczny 4 al̂ J niiriSiaó>v na posie­
dzeniu w ' dniu 24 b. ’ m. ' wy im chjŁ s prawozdania 
ministra kolei żelaznej o stanie fajw rO  1 mąte- 
terjału kolejowego i %rawnlt -? go do zamówień 
w przedsiębiorstwach krajowych p wńej ilości mk-

terjiłu kolejowego. Przy teł sposobności minister 
koi żel. stwierdził, iż przy znpełnem wyzyskaniu 
taboru kolejowego obeenie około 2 0 %  taboru po­
zostają w r.zerwie, co ze stanowiska kolei czyni 
dalsze zamówienia nieaktnalnemi.

Następnie komitet ekonomiczny Rady ministiów 
zatwierdził umowę za Związkiem młynarzy polskich, 
na mocv której ceny mąki I pieczywa zestsją 
z dniem 19 b. m. oonlżo .e o 7 %  w stosunku 
do Cen Z 10 b. 111. przy zagwarantowanie obecnej 
podaży.

W  dalszym ciągu obrad postanowiono Utrzymać 
opłaty wywozowe od zboża w wysokości 30 zło­
tych od tonny z tem, że dotychczasowo utrudniania 
formalne nrzy wywozie zostano, usunięto

KOLEJE SADIOBZIELNEM' PRZED3IĘ3I0R  
STWEM PAŃSTWOWEJ. Dnia 24 b. m. odbyła 
się w Warszawie, pod przewodnictwem prezydenta 
Grabskiego konferencja z ministrem kolei Eaer- 
hardtem, komisarzem oszczędnościowym Moskulew- 
skim i ’ reprezentantami działów budżetowych. Konfe­
rencja uchwaliła projekt statutu o wydzieleniu 
ko.ei żelaznych w samodzielna Drzedsietior3two  
państwOV/e. Projekt będzie wniesiony do Rady mi­
nistrów najdalej 1 lipca 1924 r. Ujednostajniono 
dla wszystkich ilyrekcyj kolejowych nowy regula­
min, który wejdzie w życie od 1 lipca b. r., od 
którego to terminu będzie wprowadzone Uproszcze­
nia rachunków stacyjnych. Dzień 1 sierpnia usta­
lono jako skrajny termin w sprawio elektrowni ko 
lejowych przy rówuoczesnem przyspieszeniu spo­
wodowania projektu nowel zacji taboru i organi­
zacji jego naprawy.

Dalej konferencja uchwaliła, by przyspieszyć 
prace w kierunku wprowadzenia racjonalnej gospo­
darki cieplnej i opracowania planu organizacji pracy 
oraz dostosowania ilości pracCWililtOW kolejowych 
do lV / 7 osoby na 1 km. Uznano za konieczre wstrzy­
manie, względnie zmniejszenie, zakupu taDOru za­
granicą. Przy budowie linji średnicowej w War­
szawie postanowiono wydatki ograniczyć jedynie do 
ukończen:a pra’ , Już rozpoczętych, a nowych robót 
nie zaczynać.

(rb) liYPROH/ABZEollE KAUT ABONAMENTO­
WY 3K NA KOLEJACH PAŃSTWOWYCH na wzór 
przedwojenny t. zu. kart rocznych, półrocznych i 
kwartalnych na catą sieć, lub też na poszczególne o- 
kręgi dyrekcyjne, zostało zalecone ministerstwa kolei 
żelaznej, przez Komitet taryfowy Państwowej” Rady 
Kolejowej na posiedzeniu 14 bm. Sprawę tę ener­
gicznie forsujo Związek przemysłowców w Krako­
wie, a popiera ją ministerstwo przemysłu i haDdlu. 
Tymczasem różni „stołoniacząiDicy“ w ministeiswie 
kolei że'aznąj stawiają temu dziwny opór, twier­
dząc poprostn, że to nioriotrzebne. Rozumiemy ten 
opór doskonale, ponieważ przed wojną w Rosji 
tego nie było.

WY,MANA MAREK NA ZŁOTE, Dnia 23 bm, 
w departamencie obrotów pieniężnych, odbyła się 
narada w sprawie wycofania znajdujących się 
w obiegu banknotów markowycb, co rozpocznie się 
w czerwcu br. Szczegóły wymiany marek na złote 
ujęte będą w specjaluem rozpotząd .eniu ministra 
skarbu, które niebawem będzie ogłoszone. Wymiana 
banknotów markowych odbywać się będzie da 31 
maja 1325 r., poczem niewymienione marki polskie 
tracą swoją wartość.

(rb) RlJCrl BUDOWLANY JEST ZUPEŁNIE ZA­
C H Y . przez brak i drożyznę' pieniądza,' oraz przez 
wysokie koszta robocizny,' względnie przez małą 
wydajność pracy. Murarz, który kładł przed wojną 
300— -100 cegieł na godzinę, obecnie często nie 
kładzie i h więcej niż 200. Koszt budowy w Polsce 
wynosi obecnie 2 10% kosztu przedwojennego, pod­
czas gdy wskaźnik eeu liurtiwnych wykazuje za­
ledwie 108°,

m  CENY DRZE/YA ttk  TARGACH ŚWIATO­
WYCH, któro w poprzednich czterech tygodniach 
wykazały zwyżkę około 10% -tow ą, w ostatnich 
2 tygodaiach zwyzkę tę utraciły wskutek zaostrzo­
nego poł (żenią pieniężnego w całej Europie, a 
także wskutek naoRwu większych ilośń towaiu 
rosyjskiego, który oueenie silniej wystąpił na targu, 
niż w roku zeszłym. Także w Ameryce północnej 
produkcja drzewa hodowlanego przewyższa popyt, 
a ceuy kszałtują się niepomyślnie.

(rb) 1  WIĄZEK SPÓŁEK AKCYJNYCH DLA 
C3R3NY WSPÓLNYCH INTERESÓW, a przedc-
wszystkiem dla organizowania interwencji na gieł­
dach celem zapobiegania spadkowi kursów ma 
powstać w najbliższym czasie we Lwowie.

(rb) WALKĘ Z IMPORTEM ZBĘDNYCH 03CYCH 
WYRO BO Y rozpoczyna propagować słusznie prasa 
stołeczna. W  bilansie handlowym za lok 1923 
znaczny wzrost wykazuje pozycja wyrobów goto­
wych, podrzas gdy przywóz surowców spadł z 4 0 %  
na 3 0 %  ogólnego przywozu. Obecna konjunktura, 
w szczególności wysoki poziom cen w Polsce ogrom­
nie faworyzuje import obcych fabrykatów. Napły­
wają ‘ teraz do nas masowo konfekcja i galauterja, 
oraz bielizna z Wiednia, tkaniny z Ozecho-Słowacji, 
zelazo i wyroby metalowe również z tego kraju, 
owoce południowe, łakocie, delikatesy i t. p. Stąd 
pochouzi bardzo znaczny wzrost dochodów z ceł 
w kwietniu b. r. Wobec tego, że eksport wskutek 
wysokich kosztów produkcji silnie spala, ten wzrost 
1 teu charakter importu jest zauważający Zagra­
niczne materjały bławatne, koronki, kapelusze, kon­
serwy i t, p,, możnaby z powodzeniem zastąpić 
produktami krajowemi. Jak się zdaje, stanie się to 
imperatywom polityki gospodarczej najbliższej doby. 
Komisja dla rewizji taryf celnych podwyższyła 
stawki na wszystkie takie artykuły w sposóo nio- 
doscateczny dla zahamowania importu. Obecnie mi­
nisterstwo skarbu, przez którego alembik taryfa 
celna będzie musiała jeszcze przejść, zanim przyjdzie 
na Komitet ekonomiczny Rady ministrów będzie 
mogło stawki te podwyższyć, czemu wprawdzie 
przeciwny jest prof. RybarskI, co jednak będzie 
chyba konieczne.

k IEUDALE PRZEMYTNICTWO NA GÓRNYM
ELĄSKlJ. Eirms Lipschiicz w prowadziła do Polski 
przez nrząd celny w Ligocie 26 skrzyń towaru, 
które zadeklarowano jako szpagat i zapłacono ty­
tułem cła 2 miliardy marek. Lcz już w czasie 
trausjiorta, zdołano wykryć, że paki zawierały to­
wary jedwabnb, za które należała się opłata'celna 
w  snm:ó_ 132 mHjardów marot, 
j  Wobec +ego tow ardtoifiskowano i sprawę skie­
rowane, aa drógę są<L wif. Y aferę wmieszanych 
j‘eat dwóch fuhkcjońafyuszy kuuory celnej w Li­
gocie, którzy cdi ććną deklarację celilą” podpisali.' 
—— ' = - "     — •

Ministerstwo skrrbu zaś postanowiło wflfćło zlikwi­
dować urząd celny w Ligocie,

Niezfileżu '0 od t«g«r, ma być wkrótkim czasie
zfiiniejsicsia liczDo fcańipdtielnych urzędów cel­
nych w  wojawódrfwio Śląskiem , oraz postano* 
wifmp ejHojajno lotu# ik sp o iycje  kontrolne. Oprócz 
toga wyiJało Swift* t<rjWo skarbu rozporządzenie, 
aby ekspedytoro-c, n!eposia>lających sęW inlncgo pa- 
tania m ioiatm w a skarbu, źUjteJnie nie dopuszożUi} 
dc zcJawiania fo r m a ln o ś c i w itrzędach cel'iyc;\  

POŻYCZKA WĘGIERSKA. Z początkiem urry- 
#złygo tygodnia zojtuci* w Lo:ó/ai<* wyłożona 
do supskrypcji węgierska pożyczka sanacyjna w w y­
sokości 10 uiijonów  funtów siterlingów  w Lond^-. 
nie, Nowym Jorku i i.w innjcb  w ięk siyci git-ldRcb 
europejskich. „T im es" zamieszcza w swej części 
ekonomicznej oświadczenie, że pożyczka ta uiozo 
Fczyć na pciuu powodzenie, .ponioważ jest zabez­
pieczona planem f  oensowyui Ligi narodów,

(b) STOSUNKI H AN D LO W E M IĘDZY POi.SK/j, 
A  lilS Z P A N jĄ  zawiązują się. Saczcgólnie pom yśl­
ne wywijki osiągnęło iow an .ystw o, przeznaczona 
specjalnie ć»a lian u u 7 Polską: , l-itiano-Boiacoz 
B a lu co“  z centralą w Barcelonie, oraz z fiijnmi w 
tak ważnych ośrodkach, jak : M adryt, Yaioncia,
Iturcia i z cddziaiem  w Gdaiisku p, t. „Spatiisob 
Bnltischo H andelsaktiongoseiLehcft11. Towarzy* 
stw o to założyło w Gdańsku tak zwaną „giehh 
owocową** i sprzedajo olbrzym ie ilości ow oców  
przeważnie pom arańcz, sprow adcanych z oirrętot 
his7.paiisk.ich wpro t do Gdańska. P o 7.a tem w yw o 
zi Hiszpania do Polski rozmaite m inerały, fo.sfaty 
rurlę żelazną, trochę miedzi, drzewo korkow e, nie. 
które konserw y, zwłaszcza sardynki, wina i wełni 
„m eriuo8“ .

D otychczas jeszcze niema um ow y handlowi* 
m iędzy Poiską a ITiszpanją. Polski eksport do ITli 
sżpanji jest zupełnie niem ożliwy, ponieważ k o lo ­
salne cła  zupełnie g o  w ykluczają. M ogłaby zaś 
Polska znaleść na rynkach hiszpańskich zbyt dla 
wielu sw oich  tow arów : przedewszyst.kiom dl;i 
drzewa, następnie dla m ączki ziemniaozanej, bar­
dzo przydatnej dla fabrykacji sukna katalońskic- 
g o ; wroszcie szczecinę nabyw anoby tam chętnie, 
Zaw arcie um ow y handlowej pow inno nastąpić jak 
najszybciej.

Wielka wystawa brytyjska
ir.

Najwspanialszerai gmachami na wystawie bry ­
tyjskiej w W em bley s-t: pałac przemysłu, pałac 
budowy maszyn i techniki, pałac rządu austral- 
skiego oraz paiat Kanady. W  pałacn przemysłu 
są reprezentowane oczywiście wszystkie gałęzie 
olbrzymiej produkcji angielskiej, podobnie jak w pa­
łacu budow-y maszyn znajdujemy wszystko w tym 
zakresie, od małej maszyDkl począwszy, aż do naj­
większych lokomotyw ekspresowych i m otorów .'—  
W  pałacu sztuk pięknych najwięcej podziwianym 
ogólnie obiektem jest „Dom  lalek króiow ej", w pa­
łacu rządu brytyjskiego reprezentowany jest każdy 
urząd, a więc także arząd pocztowy ze w szy stk i­
mi urządzeniami z dziedziny telegrafji, telefonji, 
radioteiefonji i w yna^zków  co do podawania wor­
ków z przesyłkami do będących w biegu pociągów.

M olel S7.ybkiego telegrafu pokazuje, ja  400 słów 
na minutę można równocześnie wysyłać w dwóch 
kieiankacb. Inna znów maszyna demonstruje, jak 
znaki Morssgo natychmiast po ich przybyciu, zmie­
niają się w drukowane litery. Można tam także 
podziwiać, jak 4 depeszo przychodzą i 4 odchodzą 
na jednym i tymsamym drucie.

W ielkiem cieszy się zainteresowaniom model pod­
ziemnej kolei poo7.towoj, rozwożącej listy i pakunki 
między dworcami i urzędami pocztowemi. Część 
takiej lin ji komunikacyjnej w Londynie m ię d z y  
Whitechapel a Buddingtoa oddano już do nżytku 
publicznego.

Ulicd^ na terylorjum  wystawy brytyjskiej mają 
długość 24 kilometrów, starano się więo dla zw ie­
dzających stworzyć jaknajszybsze środki lokomocji. 
Zoudowano w  tym celu przedewszystkiem t. zw. 
Newer Stop Railway, składający się z 90 otwartych, 
poruszających Bię na szynach, elektrycznych wa­
gonów, które „adą w pewnych odstępach od siooie, 
w obrębie stacyj bardzo wolno, podczas, gdy na' 
przestrzeni między niemi mogą pędzić z chyżością' 
40 kilometrów na godzinę. Od wczesnych godzin1 
rannych aż do późnej nocy jest takowej w ciągłym 
ruchu i dlatego nazywa się „koleją bez zatrzy­
mania się".

Innym środkiem transportowym jest kolej, z?u« 
żona z wagonów, których jodne koła stalowe, 
dźwigające ich ciężar, biegną po b synach, inne 
natomiast, opatrzone, podobnie jak kola automobi-’ 
lowe, obręczami gumowemi, toczą się po ziemi. 
Rzeczoznawcy utrzymują, że tym sposobem zwiększa) 
się czterokrotnie siłę pociągową.

Istnieje wreszcie tam i trzeci nowy zupełnie 
i oryginalny środek komunikacyjny, t. zw. -P o ­
wietrzna kolej żelazna**. Jest to zapewne koloj 
przyszłości w wielkich miastach i centrach prze­
mysłowych, których ulice są, jak wiadomo, tak 
przepełnione wszelkiemi środkami lokomocji. Na 
wysokości 10  metrów biegnie na dźwigarach, 
wspartych na słupach, mocna szyna, na któroj 
górnym lcaucio zamieszone są, jak to zwykle bywa 
przy kolejkach napowietrznych, wagony, mające 
wygląd zewnętrzny aeroDlarów. Oryginalność nie­
zwykła tej kolei tkwi jednak w  tem, że każdy 
wagon posiada na przedniej, oraz na tylniej ścianie 
śrubę powietmną, podobną, jak przy aeroplanach, 
poruszaną prądem elektrycznym. Specjalne urzą-. 
dzenie gwarantuje należyte balansowanie na za ­
krętach. Każdy wagon może pomieścić 50 uasażerów, 
Chyżość tego pociągu jest nadzwyczajną, bo wynosi 
230 kilometrów na godzinę. Przy chyżości 100 
kilom, na godzinę wagony te właś dwie szybują 
już w powietrzu i tylko szyna krępuje ich ruchy, 
prowadząc je  po wytkniętej lin ji. Koła fachowo 
wyczekują niecierpliwie na rezultaty doświadczeń 
z tym cudownym środkiem lokomocji, przed którym,1 
ze względu na łatwość konstrukcyjną i małe koszta 
ruchu, otwierają się, na wypadek korzystnych prób-1 
wspaniałe horoskopy.
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